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NOWY GMACH B. G K.
(Tele fonem od naszego korespondenc i 

Warszawa, 5, września. (Z), Nowy 
gmach Bantu Gosp. Kra: zostanie
całkowicie wykończony z końcem br., 
puczem nastąpi natychmiast przepro­
wadzka centrali i wszystkich aparta­
mentów Banku do nowego gmachu. —  
Koszt. Ludowy całkowitego gmachu 
wynosi około 12 mil}, zł. Na urządze­
nie wewnętrzne wyasygnowano około 

. 2 wuj. zł. Obecne pomieszczenie Ban­
ku Gosp. Kraj., a więc dom przy ul. 
Królewskiej, oraz pałac przy Krak. 
Przedmieściu zostanie przez Bank 
Gosp. Kraj. spjzedany bądź innym in-

SeidenaJ e d z c i e  

7323 c b l e b
- s n a n y  z a  s w e j  J a k o ś c i .

K A K T U S Y
JYylidr europejski. eny najnilsze.

D r. Z .  B A C H  j ę p f i f -
(Róg Dominikańskie]). 7938 

W  niedzielę popołudniu otwarte

stytucjwn rządowym, bądź prywat­
nym.
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„ £ K A ” fabryka akumulatorów lw ó w , Kopernika 18,
T e l e f o n  5 4 -1 7 .

Baterje anodowe, radiowe nieprześcignlornsj 
Jakości. -  W ysiawa na Tars ach Wsch. Pawilon raajow y.

Treviranys chce stanąć
p rze d  sądem polskim

BT BRONIĆ SWEGO NAZWISKA PRZED OŚMIESZENIEM,
(Telefonem od naizego korespondenta).

Bolączki
!v.')w sH isgo 
rze m io sła .

Lwów, 6 trześnia.
P minister Kwiatkowski przyjął 

delegację Cechów rzemieślniczych, któ 
ra razem z prezydium Izby rzemieśln. 
wręczyła mu obszerny memorjał ze 
swemi dezyderatami. P. minister przy­
rzekł jak najdalej idące poparcie dla 
lwowskiego rzemiosła, zapowiadając 
szereg ulg.

Onawiamy się jednak, że to wszy­
stko nie wystarczy. Rzemiosło lwow­
skie, mające za -yobą chlubne tradycje, 
zeszło dziś de roli kopciuszka, z któ­
rym tam u góry, w  Warszawie, nikt 
się nie liczy.

Wszystkie większe dostaw^ rządo­
we, przedziela się prawie bez wyjątku 
firmom warszawskim, i to dostawy dla 
instytucyj i urzęaow w naszej połaci 
kraju. Rzemieślnik iwowski, wyniszczo 
ny wojną, nie potrafi wytrzymać kon­
kurencji -z zakładami warszawskimi, 
3to,ącemi bliżej „wielkiego ołtarza", 
zrsobnemi, lepiej zorganizowanemu 
I tu wytwarza się pewnego rodzaju 
błędne kolo: Warszawski rzemieślnik, 
foryłowany na punkcie dostaw, może 
ustawicznie ulepszać i udoskonalać 
swój warsztat, —  gdy równocześnie 
rzemieślnik lwowski, pozbawiany tych 
dostaw, podupada coraz bardziej. Co­
raz trudniej mu też przychodzi konku­
rować z Warszawą.

Poparcie zatem rzemiosła lwow­
skiego iść powinno przedewszystki«m 
w tym kierunku. Rzemieślnik lwowski 
nie myśli konturować ze swym kolegą 
warszawskim na terenie stolicy, —  
ale ma chyba prawo domagać się, by 
ta Warszawa nie odbierała mu zarob­
ku i chleba na tutejszym gruncie.

Niechaj zasadą bedzie, że ce.eris 
jifribus, o ile idzie o dostawy rządowe 
d k  instytucyj czy urzędów w  Mało- 
polsce —  rzemie41nik lwowsLi ma 
pierwszeństwo przed każdym innym.

Prawda, przy rozpatrywaniu ofert 
bade się z ooowiązku zdolność finan­
sową i przygotowanie teoluiicz-ne ofe­
renta. W zasadzie jest to zupełnie słu- 
rzne i usprawiedliwione Ale tu znów 
obracamy się w obrębie błędnego kola.

Po jakże można wymagać od rzo- 
mieślnika lwowskiego, ledwo ddś w*- 
gotującego. aby pod tym Wżględem 
sprostał konkurencji zasobnych., firm 
warsżawsicich, mających niemal mono­
pol dostaw, k W ślad za tem należyCio 
rozbudowanych i finansowo silnych?

Pu trzeba zerwać z szablonem, 
trzeba temu naszemu rzemiosłu dać 
możność lntensywnttjuej pracy, a co 
za tem idzie, i większego rozwoju.

Nawet rządy zaborcze mimo sy­
stemu centralizacyjnego robiły w :ele 
dla rożWoju naszego rzemiosła, przy­
dzielając mu pewną, odpowiednią 
część dostaw rządowych. Niechże i 
dzisiaj rząd naeż idżie pu tej linji — 
w interesie swych obywateli i w inte­
resie swoim własnym!

Tak jpst —  i we własnym interesie, 
Bo len obywatel, płacący podatki i 
wszelkie daniny społeczne, potrzebuje 
prńćy i pracy tej szuka. Bo tylko wów 
czas będzie on mógł stać eię solidnym 
i punktualnym podatnikiem, gdy bę­
dzie mógł ze swego warsztatu pracy 
wydobyć maksimum produkcji

Wtedy też zrozumie, że władze nie 
ograniczają się do poparcia platonicz- 
nefo naszego rzemiosła, lecz że fa-

Warazawa, 5 września. (Z) Z Ber­
lina donoszą: Bawiący we Wrocławiu 
min. Trevlranus oświadczył, Sż zdecy­
dowany jest wystąpić przeciw zamie­
rzonemu nadużyciu nazwiska jego 
przez s&uwhilstów polskich. Nazwanie' 
wojennej polskiej łodzi podwodnej 
„Odpowiedz Irenranusowi" jest w sta-

Loadyn, 5 września. (PAT). „Mor- 
ning Post" ogłasza rewe.acje o tajnem 
posiedzeniu w czasie ostatniego kon­
gresu partji komunistyczne; w Mo­
skwie, na którem zdecydowano prze­
prowadzić wielką kampanję dumpin­
gową, rzucając po bardzo niskich ce- 
nacn produkty rolne, naitę, drzewo o-

Londyu 5. września. (P A T ) „Dai­
ly Mail" ogłasza rewelacyjne dane o 
współpracy wojskowej niemiecko-so 
wieekiej. W  W oroneży w państwo­
wej fabryce samolotów zatrudnio­
nych jest 6-ciu exoficerów Rfetehs- 
wehry, nazywanych powszechnie 
„niemiecką szóstką". Związkowy in­
stytut napowietrzny zatrudnia 12—tu 
ekspertóu niemieckich. Według ra­
portu rewolucyjnej rady wojennej, 
produkcja samolotów wynosi 60 mie­
sięcznie, z których tylko S4 otrzymu­
je Z. S. S. R., zaś piŁeiznaczcnie 26 
jesi tajemnicą. Z  ośmiu statków na- 
Do wieti zinych 4 bierze czerw ona ar- 
mja, 2 związki awjatyezne prjwatne, 
a dokąd skierowane zostaną dwa 
statki z ZSSR.? Istnieje 64 fabryk 
chemicznych, produkujących gazy 
kujące. Każda z fabryk pos.ada co- 
najniniej 5 ekspertów z armji nie­
mieckiej.

ności leży im na sercu.
I jeszcze jedno: Szalejące w całym 

świecle poważne przesilenie ekonomi­
czne daje się może najdotkliwiej we 
znaki Sianowi rzemieślniczemu, finan­
sowo słabemu, U nas specjalnie nie 
przygotowanemu należycie do lej cię­
żkiej walki o byt.

Potrzebne lu są kredyty i to zna­
czne. Kredi ty .na zakupno maszyn, na 
konieczne udoskonalenia produkcji, na 
rozszerzenie warsztatów.

Na ten cel pieniądze znalećć się

nie pudważyć powagę jego nazwiska 
ma terenie międzynarodowym, ośmie­
szyć go i wogóle utrudnić stanowisko 
polityki niemieckiej. Zapytany, jak 
sobie wyobraża sprawę obrony Trevi- 
ranus oświadczył, iż wytoczy sprawę 
przed r-.dem polskim przez cweor za­
stępcę.

raz wytwarzane w Sowietach wyroby 
przemysłowe na rynki, europejskis, 
zwłaszcza brytyjskie. Przez nadmier­
ne obniżenie cen Sowiety mają na­
dzieję uprowadzenia depresji pizemy- 
riuwej i bezrobocia, by uczynić agita­
cję komunistyczną tern łatwiejszą.

PISZE „DAILY MAIL".
Warszawa 5. września. (Z) Z Pa-i 

ryża donoszą: Z Mosk wy zbiegł i za­
wędrował do Paryża sowiecki lotnik 
wojskowy z pochodzenia Polak, Jan 
Wójtek. Redagowany przez Kereń- 
skiego w Paryżu rosyjski tygodnik 
„Dni“ zamieścił rozmowę ze zbie­
giem, odsłaniającą nowe tajemnice 
współpracy niemiecko - sowieckiej 
w dziedzinie lotnictwa wojskowego. 
Wójtek Opowiada, iż w  r. 1923 przy­
dzielono go do bo wieekiej szkoły lot 
niczej w  łłorysogleweku. Wkrótce po 
tem do miasta nadszedł transport aa 
.nalotów typu FokkeT D. XI. obu­
dowany dia sowieckiego lotnictwa 
wojskowego praez inżynierów nie­
mieckich. Po kilku miesiącach Wojt­
ka przydzielono do szkoły wojsko­
wej w Lipifecku. Spotkał się tam t  
oficerami niemieckiej Reachawehry, 
odbywającymi w Rosji etudja lotni­
cze. Po ukończeniu szkoły lotniczej

muszą, o ile nie chcemy dopuścić do 
tego, by rzemiosło lwowskie, dziś już 
niemal na krawędzi ruiny, pogrążyło 
się w zupełnym UDadku

Równolegle z tem powinny iść 
wszelkie możliwe ulgi podatkowe, a 
więc w  pierwszej linji wstrzymanie 
eązfckucyj, przeprowadzanych obecnie 
z  całą bezwzrledno&cia

PozWóimy rzemieślnikowi lwow­
skiemu przyjść najpierw do pewnej 
równowagi finansowej, —  a nlo ulega 
kwestji, że stanie się on z powrotem 
lojalnym i dobrym płatnikiem.

utomobiliśri!
S P O R T O W C Y !

NAJTRWALSZY Z CASTOROIL’ÓW 
specjalny OLEJ WYŚCIGOWY

C a s p a r - O ^ l l
Zamówić można:

M SP B R -O IL- CORPORATION
/oo8 Lwów, l egjcnów 29.

Na j idealniej szy olej wyścigowy.

Niemców przydzielono do oddziałów 
lotniczych armji czerwonej, w Lipie 
cku zaś założono specjalny oddział 
lotniczy dla przeszkolenia oficerów 
niemieckich. Współpraca niemietko- 
sowiecka w dziedzinie lotnictwa nie 
ogranicza się — jak twierdzi Wójtek 
— do przeszkolenia oficerów Reich? 
wehry w lotnictwie wojskowem. Mię 
dzy niemioekiem towarzystwem ^De 
ruhift" a sowieckim „Uknwoźdo- 
chut“, które utrzymują komunika­
cję lotniczą między Niemcami a So- 
wjetami istnieje umowa, głosząca,iż 
w wypadku wojny między ZSSR., a 
jakiemikolwiek innem państwem, 
wszystkie samoloty niemieckiego to­
warzystwa przechodzą na własność 
Sowjetów. Od r. 1925 technicy nie­
mieccy pracują w Rosji nad budową 
samoiotOw wojskowych • m. in. w 
warsztatach lotniczych w miejscowo­
ści Fili.

OFICEROWIE ROSYJSCY OBSERWA­
TORAMI MANEWRÓW REICHS- 

WIHRY.

Berlin, 5 września. (PAT). Dziś 
rozpoczęły się w  okolicach Olsztyna 
w : siki® jesienne manewry Reichs- 
Wehry. Manewry trwać będą 5 dni. 
Bierze w nich udział w charakterze 
obserwatorńw między innymi 7 ofice­
rów rosyjskiego sztabu generalnego.

------- o-------

t e a t r  w o j e w ó d z k i  n a  W o ­
ł y n iu .

Łnck, 5. września. (PAT) W  dniu 
6. bm. rozpoczyna swoją działalność 
w Łucku Teatr Wojewódzki pod d/r. 
Czesława Zbierzyńskiego i Haliny 
Gallowej. Teatr ten będzie miel cha­
rakter regionalny gdyż obsługiwać 
będzie wszystkie Większe miasta W »  
łynia. W Łucku udbywać się będą 
dwa uorzedstawienia tygodniowo, re- 
d&ta, Jni „rzeznaczona jest na obja-> 
zdy,

AFERA SZPIEGOWSKA W  LUL. 
GARJl.

Soija, 5. września. (PAT). Wobec, 
zarzutów szpiegostwa przeprowadzono 
śledztwo i konfrontację między rnłko- 
wnikiem Mariopoli kim a jednym z po­
ruczników. Wkrótce po konfrontacji 
pułk. Marjopokki popełnił samobój­
stwo. Władize kontynuują dochodzenia 
nie u awniajac jeszcze żadnych szcze­
gółów. W każdym razie władze za­
przeczają pogłoskom o licznych are­
sztowaniach wśród oyicerów i funk- 
cjonarjusży państwowych.

* —

fdałop. Zakład Odzieży

turowski ZaSescr i Ska
Spka i  ogr. odpow. Lwów, Szpitalna I 
tel. 53. poleca wełny, sukna na ubrania 
męskie, damskie materje jedwabne, ko­
ce, pledy,, trykotaże, płótna, szvfiny, 

wielki wybór, ceny niskie. 7‘tfi2-4

Rewelawfne o wsp Iłoraty
w ojskow ej sowiecKo-nlem leckiuj.

00  NA TEN THRAT

Ciekawy autentyczny proceB z tycie rodziny airmrykańskiej 
po raz pierwszy wiernie oddany na ekranie p. t.

Droces Wm\ 8 eS'amy i AETT\LEtKuNfcuN°Y łndto
pierwszorzędna komedja Z MAf,\  BANDĄ. METRO GOLBWYN- 
MAYER. W niedzielę c godz. 12 tej Wielki Poranek „Królowie 

Puszczy" „Sprzyslęienie Trzech" po cenach zniżonych. 7935

ktycżiiie ias tej licznej warstwy lud-

Kampania r :jr  pingt v.*9 Sowietów
IDZIE O SPOWODOWANIE DEPRESJI PRZEMYSŁOWEJ I BEZROBOCIA 

W  KRAJACH BURŻUa ZYJNYCH,
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Zadań.a pol ty k i niem.
w  G e n e w ie.

PRAWICOWA PRASA BERLIŃSKA ODKRYWA KARTY RZĄDU
S Z Y ,

RZF-

łłeriin 5. w ro n ia . (PAT) Oma­
miając zadania polityki niemieckiej 
w Genewie prasa prawicowa doma­
ga się od delegacji niemieckiej, aże­
by przy umawianiu memorjału Brian 
da zupełnie jasno postawiła zasadni­
czy postulat, iż sprawa rewizji trak­
tatu stanów* integralny część euro­
pejskiej pracy organizacyjnej, bez 
której v  szystkie inne sprawy muszą 
Pozx)9tać w zawieszeniu. Następnie 
Niemcy będą musiały z największą 
uwagą śledzić rtanowisko wseLod 
nie - e iropejskicu państw agrarnych 
wobec memorjału Brianda oraz pro 
pozycje, z jakiem! te paiLstwa wy»tą 
pią w rezultacie prac na konferen­
cjach w Bukareszcie, Sinaja i War­
szawie. Niemcy muszą się strzec u- 
tnania, rzekomo w my®. dążeń Pol­
ski, t,bloku państw agrarnych", od­
wrotnie należy poczynić wszelkie 
starania, ażeby wejść w kontakt z po 
szczególuemi państwami agrarneuii 
wschodniej i południowo - wschod­
niej Europy. Przechodząc do dal- 
szycn spraw, jakie delegacja niemie­
cka ma postawić na porządku dzien­
nym sesji Ligi Narodów, dzienniki 
wymieniają „konflikt" między Gdań 
skiem a Polską co do rozbudowy 
portu gdyńskiego, konfhkt zahacza­
jący o problem rewizji granic. Co do 
niezałatw ionej sprawy okręgu Saa- 
rfj to delegacja niemiecka powinna 
conajmniej dążyć do wytworzenia 
przychylnego dla Niemiec nastroju 
na terenie Ligi Narodów. Sprawa 
uzbrojenia, wysunięta przez Niem­
cy, postawi tym razem z konieczno­
ści Rzeszę po stronie Włoch. To sa­
mo odnosi się do kwestji reformy 
sekreiazjatu Ligi Narodów, który do 
tycliczas ma spoctywać w rękach An 
glików i Francuzów. Spór co do re­
formy sekretarjatu Lici będzie, zda­
niem tutejszej prasy, bardzo goTący. 
Po jednej, stronie stoi Augija i Fran­
cja, które nie mają zamiaru ustąpić 
z pozycji zdobytej hegemonji w naj­
ważniejszym organie Ligi Narodów, 
po drugiej stronie Niemcy^ Włochy i

C H H B H n H B

NIEMA ŚLADU PO DRAENKLU.
Sztokholm, 5. września. (PAT). Jak 

donoszą, z Tromsoe, komisja naukowa 
badająca pozost? łośc’ po ekspedycji 
Andreego, stwierdza, że niema ze.dnycL 
dat iw po trzecim. czlonLu ekspedycji 
Praenkln. —  Zidentyfikowanie zwłok 
Strindberga zostało ułatwione dzięki 
znalezieniu jego pierścionka zaręczy 
nowego. Uderza zbieg okoliczności, że 
akurat w dniu urodzin Stirindlbenga 
zwłoki jego zostały odesłane do ojczy­
zny. W  pozostałościach ekroed^cji. An­
dreego znajduje eię ogółem około 209 
dbjektów, w tej liczbie liczne przyrzą­
dy naukowe. Rząd szwedzki nie zde­
cydował jeszcze, kiedy i w  iaki spo­
sób opublikowane z os* arna znalezione 
nota tki i dzienniki z  podróży An­
dreego.

Pończochy Sumowe
o niebywałej deńkoAcI i trwa* 

łości poleca

S. Federr lw ó w  Syksiuska 7
Ctnnik darmo. 7937

Japonja i wielka liczba mniejszych 
państw, domagających się tej refor­
my. Również prooiem niemieckich 
mniej szóści narodowych wymaga — 
zdaniem tej prasy — otuartego wy­
powiedzenia się- chociażby ze wzglę­
du na to, że przy tej sprawie może 
być wysunięta hrwestja Kłajuedy, 
której konwencję Litwa miała naru­
szyć. Szczegółowo omówione muszą 
być sprawy Górnego Śląska, zwła­
szcza po dymisji Calondera, oraz ze 
względu na to, że termin konwencji 
genewskiej zbliża się ku końcowi i 
sprawy górnośląskie będą wymagały 
nowych decrzji.

'tflJOSKUNfttAMy STU ud.
i w y P O B i  ł
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Wacizawa, 5 września. (Z) W  
związku z rosnącem zainteresowaniem 
się szerokich kół społeczeństwa nad- 
chodzącemi wyborami do parlamentu, 
zwróciliśmy się do prezesa Zjednocze­
nia pracy wsi i miast p. Józefa 5tvuiń* 
skiego z prośbą o informacje na temat 
pianów wyborczych Zjednoczenia,

Na pytanie, czy ■ główny komitet 
wyborczy Zjednoczenia przystąpił już 
do Drący i ustalił ewoje hasła wybor­
cze, p. prezes Stypiński oświadczył:

—  Komitet masz nie tylko juz sio 
zorganizował, ale przystąpił zaraz do 
pracy Są to narazie wyniłki czysto 
organizacyjne, polegające na równo 
Cizesnem montowaniu centrali wybor­
czej w Warszawie i na poszczególnych 
terenach. Muszę dodać, że spotkaliśmy 
się z dużym oddźwiękiem na prowincji.

—  A hasła wyborcze?

—  Są one dla nas zupełnie prosto 
i ,auie. Orędzie p. Piezydenta przyję­
liśmy z żywem sadowoleniem jako 
grupa, która stale i z pełną świadomo­
ścią pracowała dla reformy ustroju. 
Jednocześnie w akcji naszej dajemy 
Dełny wyraz temu naszemu główne­
mu przeświadczeniu, że współpraca ze 
społeczeństwem mnsi być zawsze gló- 
•■mą troska rządzących kół jak ł każ-

(Telefoncm od naszego korespondenta).

dego uczciwego i realnego polityka.
—  Wynika z tego, że zjednoczenie 

poza hasłem reformy ustroju położy 
duży nacisk na problem społeczny i 
na wciągnięcie do pracy wyborczej 
szerokich warstw obywateli?

—  . .1 to obywateli zorganizowa­
nych w związaach zawodowych, go­
spodarczych i organizacjach społecz­
nych, albowiem my jako Zjednoczenie 
traktujemy parlament jako wyraz spo­
łeczeństwa, a nie tylko iako teren do­
świadczalny dla zawodowych polity­
ków.

W dalszej rozmowie p. Stypiński 
poruszył bardzo ważne państwowe za­
gadnienie wyborcze i oświadczył:

—  Chodzi o platformę wyborczą na
Pomorzu. Ostatnie wypadki wskazały, 
że nacjonaliści niemieccy będą się

z  o. J .  S typ lń skim .

starali stale kwestjoncwać nasze pra­
wo do Pomorza. Propagarda ta przy­
brała ostatnio tak wielkie rozmiary, 
że społeczeństwu polskie musi reago­
wać i na nią bardzo silnie i nie tylko 
platonicznie. Można to zrobić tworząc 
na Pomorzu jsdną listę polską. Lis(a 
ta, jeżeli będzie istotnie tylko, jedna, 
ma wielkie szanse zdobycia wszyst­
kich mandatów. Sądzę, że taka „od­
powiedź Trevirannsowi"' byłaby na - 
bardziej przekonywująca i dla nacjona 
listów niemieckich i  całej zagranicy, 
w ten sposób bowiem zamanifestowa­
libyśmy naocznie niezaprzeczalna pol­
skość Pomorza, a jednocześnie naszą 
zdecydowana wolę jego obrony.

Na tem zakończyliśmy interesującą 
rozmowę z p. prez. Stypińskim.

99
UZGODNIENIE

Niepisane"
ZAPATRYWAŃ

porozum ienie.
MIĘDZY OH, D. A INNEMI GRUPAMI CEN­
TROLEWU.

Warszawa, 5 września. (Z) W  ko­
łach politycznych oczekują sfinalizo­
wania porozumień wyborczych w cią­
gu dni najbliższych. Na podstawie o- 
st.atnich biuletynów z rozmaitych grup 
poetycznych okazuje się, że właściwie

Pułk. Sławek udał się dc Lwowa
CELEM ODBYCIA KONFERENCJI W  SPRAWACH WYBORCZYCH

(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszaw?, 5 września. (Z) Jak się 
dowiaduję, udai się do Lwowa prezes 
BBWP pułk. Sławek, celem odbycia 
na micjacu konferencji w sprawach 
wyborczych W konferencji tej oprócz

prezesa Sławka i wschodnio-malopol- 
skich przywódców BB, ma również 
wziąć udział przebywający od kilku 
dni we Lwowie pmk. Koc. ,

Rozruchy w  Smyrnie.
TRZECH POLICJANTÓW RZUCONO DO MORZA, 

onstantynonol, 5 września. (PATh Według doniesień ze Smyrny, pod­
czas manifestacji z okazji przybycia tu Tewfik Beya, aresztowano tu 300 
osób. Podczas rozruchów trzech policjantów rzucono do morza.

do wyborów pójdą trzy wielkie bloki; 
blok iządowy, Centrolew i mniejrzości 
narodowe. Jakkolwiek porozumienia 
całego Centrolewu dotychczas defini­
tywnie nie sfinalizowano, to jednak 
nie ulega wątpliwości, iż ostatnie na­
rady przyczyniły się do wyjaśnienia 
rozmaitych spornych kwesji, a prze- 
dewszystkiem do pewnego ustałem i 
rozgraniczenia terytorialnego wpły­
wów. Między Ch. D. a inneird grupami 
Centrolewu doszło ao pewnego rodzą, 
ju uzgodnienia zapatrywań . sposobu 
prowadzenia walki wyborczej na te­
rytoriach, w których Ch. D. cieszy się 
dużem poparciem, a ze względów tak­
tycznych nie może współdziałać w  9po 
sób jawny z innemi grupami Centrole­
wu a zwłaszcza z PPS. W  kołach po­
litycznych wyjaśniają, że to „niepisa­
ne" porozumienie jest niemniej silne 
od podpisanych paktów. Grupa rządo­
wa wykazała w dniu dzisiejszym dużą 
ruchliwość i ułożyła pewnego rodzaju 
program działania na dni najbliższe. 
Oddziały prowincjonalne BB otrzyma­
ły polecenie przedłożenia listy osób 
działających społecznie, posiadających
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zasługi, wykazujących specjalną ruch­
liwość jako ewentualnych kandydatów 
na posłów. Wśród nazwisk, które zo­
stały w  formie projektu ułożone w 
Warszawie, istnieją obok profesorów 
uniwersytetów, działaczy społecznych 
i politycznych, takie przedstawiciele 
klasy rohotnickej.

W ażni: rtu p o rzę d ze n ia
dotyczące przeniesień starostów i 

naczelników wydziałów.
Warszawa, 5. września. (Z). Mini- 

fter spraw wewn. wydal rozporządze­
nie duże] wagi ze względu na czas 
wyborczy, dotycz ;ce przeniesień sta­
rostów i naczelników wydziałów. Min. 
Skiadkowski zasądził, aiby na calły 
czas trwania okresu wyborczego, tj. do 
23. listopada osoby mianowane na sta­
nowiska starostów i naczelników w y­
działów były bezwzględnie zwalniane 
z poprzednich stanowisk i obowiązków 
w takim terminie, który umożliwi im. 
objęcie nowy cl* obowiązków najpóźniej 
8 dni po otrzymaniu przez mząd wo­
jewódzki odnośnego dekretu nomina­
cyjnego. Urlopy na przeniesienie się 
będą w okresie przedwyborczym udzie­
lane wymienionym kategoriom urzęd­
ników już po objęciu urzędowania 
przez nich na nowem stanowisku. Mi­
nister spraw wewn. zarządził, iż ko­
rzystanie z urlopu przed ohjeciem u- 
rzedowania jest niedopuszczalne Roz­
porządzenie min. spraw wewn., o któ- 
rem jest mowa powyżej, ma również 
moc obowiązującą w stosunku do prze­
niesień i mianowań na stanowiska 
starostów i nacze'nikow wydziałów 
zarządzonych jopzzennio, a dotąd nie­
wykonanych W tych wypadkach wy­
konanie zarządzeń o przeniesieniu ma 
nastąpić bez najmniejszej zwłoki

Lista członków  kom isy] 
w yborczych

udałona przez wojewodę lw ow ­
skiego.

War*sawa, 5. września (Z). Kores­
pondent wasz dowiaduje się, że woje­
woda lwowski ustalił listę członków 
komtoji wyborczych z ramienia rządu 
i ich zastępców w następujący sposób: 
Dla okręgu komisji wyborczej nr. 47 
z siedzibą w Rzeszowie mianowany 
został referendarz Gadomski, zastępcą 
jego ref Belina, komisarzem wybor­
czym starosta dr. Friedrich; dla okr. 
nr, 48 (Przemyśl) ref. Stępiński, zast. 
Stroński, kom. wyb. star. Michałow­
ski; dla okr. 49 (Sambor) ref. Beczelt, 
zaist Nowosielski, kom. wyb. star. 
Lenczewski; dla okr. nr. 50 (Lwów- 
miasto) członkiem komisji wyborczej 
z ramienia rządu Pisarski, em. radca 
województwa, zastępcą jego Buza+h, 
dyrektor gimnazjum, komisarzem wy­
borczym starosta grodzki Galas; dla 
oKr. 51 (Lwów-powiat) dr. Stefan Isz- 
Łowsk' w Rokitnej, zast. Jordan Ste- 
jowski w Laszkach Murowanych, kom. 
wyb. star. Eckhardt.

„DOKTOR NAUK FERMETYGZ- 
NYCH“!

Będzin, 5. września. (PAT). Na 
skutek zarządzenia prokuratora, po­
licja śledcza w Sosnowcu aresztowała 
niejakiego Stanisława Jastrzębiec Ko­
złowskiego, podającego się za doktora 
nank hermetycznych i honorowego 
prcfeson akademji tajnej magji, od­
znaczonego orderem gwiazdy emira 
Buchary. W czasie rewizji znaleziono 
obfity materiał obciążający, dotyczący 
sekty rrartynistów.

JUTRO Uf M1EDZIE! E  w A P O IL 9  początek pierwszego seansu o 'i2-tei
następnych o 3, 5'15, 7'20 i 530. —  PIERWSZA OPERETKA FILMOWA 

b |  o g ta  w ARCYDZIELE tiiwięfcowem

Maurrce Cneyalier parana muości
Wstęp tylko przed rozpoczęciem każdego przedstawienia. 7907

K A C ZK A  B E R LIŃ S K A
c zy niespodzianka czechosłow acka?

POUFNE ROKOWANIA W SFRAWIE BLOKU PAŃSTW NADDUNAJFKICH.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Waiszawa, 5. września. (Z) Z Ber­
lina donoszą: W biatogrodzkich kołach 
gospodarczych obiegają pogłoski, iż 
między Czechosłowacją a Rumunią 
prowadzone są dyplomatyczne poufne 
rokowania, zmierzające do utworzenia 
rolniczo-przemysłowego bloku państw 
Europy środkowe' i bałkańskich. Do 
bloku Czechosłowacji i Rumunji ma 
wejść również Jugosławja, Węgry i

Bułgaria. Celem bloku byłaby ścisła 
współpraca gospodarcza, głównie w 
dziedzinie wymiany towarów, ułatwień 
komunikacyjnych, oraz ewentualna u- 
nia celna. Blok ma być nazwany Eu­
ropą Nadldunajską. Bia logrod/kie kota 
gospodarcze z wielkiem naprężeniem 
oczekują, ,ak do koncesji tej ustosun­
kują się Węgry i Bnłgarjo.

L e k a rz  kufom yjsUi
zw a b io n y w  za s a d zk ę

ZOSTAŁ PRZEZ BANDYTÓW OBRĄB u W Ar Y, TRa u ĄG 900 DOLARÓW.
Kołomyja, 5. września, (Te,l. w ł ). Do lekarza Jana Cmpanow (kiego w 

Kołomyi przybył nieznany mężczyzna elegancko ubrany i prosił, by udał lig 
z nim do chorego. Dr. Ciupanowski adł z owym mężczyZuą do dorożki 
i obaj przyjechali na ulicę Słowackiego Tam nieznany myżczyzna zatrzy­
mał powóz z tern, ze aa zą n ogę odbędą piechotą, na co dr. Ciupanowuki 
zgodził się. Kiedy uszli kilkadziesiąt kroków, nieznajomy rzucił S'ę na dra 
Ciupanowskiego. W  tym samym czasie wybiegło trzech osobniLów, którzy 
zakneblowali ofierze usta, oraz związali ręce, puczem zrabowali dr. G. 900 
dolarów gotówką i srebrny zegarek. Rabusiom r lalo się zbiec.

Rew olta w  Argentynie.
KEWAWE STARCIE STUDENTÓW Z POLICJĄ.

Nowy Jork, 5 września. (PAT), Według doniesień z Buenos Aires, wczo­
raj wieczorem podczas starcia studentów z policją dwie osoby zostały zabi­
te, 30 odniosło rany Jak donosi dziennik „La Nation", Rada ministrów je­
dnomyślnie postanowiła złożyć swe teki prezydentowi republiki Ityegonuwi 
do dyspozycji, doradzając mu, aby i on również ustąpił zo swejo stanowiska 
w interes.e krain. Prezydent Iryegon prawdopodobnie odmówi temu żądaniu 
Rady ministrów. Sytuacja w mieście ]est bardzo naprężona. Teatr stołeczny 
stoi pustką. Miasto jest wyludnione.

Pan komes:Jani Łokieiek
NAJAZD ZBROJNY NA TRAGARZY
('telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 5 września. (Z) Od paru 
lał na terenie Warszawy grasuje ko­
mendant bojówki Łokietek. Nie uznaje 
on tonego argumentu w walkach poli­
tycznych prócz pałki i rewolweru. Zre­
sztą i w osobistych 'Spraw ach posługu­
je się przeważnie rewolwerem. Przed 
paru tygodniami zasypał strzałami re­
wolwerowemu wolnego teatralni go, 
przybywszy po bilety o godz. 8 rano. 
Gdy mu woźny odpowiedział, że'm o­
żna bilety nabyć wieczorem, Łokietek 
uderzył sre Woźny odtwzajemnił się 
pięścią, pozostawiając krwawą pieczęć 
na twarzy Łokietka. Ten chwycił za 
rewolwer i zasypał woźnego strzała­
mi. Kule na szczęście chybiły.

Ostatnio w  okolicach hali targowej 
tragarze żydowscy pobili dotkliwie 
przywódcę bojówki. Przyczyną pobicia 
było żądama Łokietka złożenia mu na 
nową kurtkę po 5 zł. od osoby przez 
Związek tragarzy żydowskich, liczący 
600 człr-nLów. Pobity Łokietek poeta • 
nowił się zemścić.

Dziś około godz. 5 rano przed dom 
pod nt. 7 przy ul. Rynkowej zajecha­

ły trzy samochody, z których wysia­
dła 8 osób ubranych po cywilnemu,
którym przewodził Łokietek. W tym 
czasie 'ku, grupie bojówkarzy zbliżali 
się dwaj furmani, którzy śpieszyli do 
stajni, by zaprząc konie. Na ich w i­
dok z ust Łokietka padł okrzyk: stać. 
Jednocześnie zwracając się do bandy 
swej krzyknął: prać ich. Momentalnie 
otc-ozGuo obu tumanów i zaczęto ich 
okładać pięściami i laskami. Na miej­
scu będący konny policjant wyrwał 
nieszczęśliwych z rąk rozbestwionych 
oprawców Wkrótce zjawiło się kilku­
nastu policjantów, którzy całą bandę 
z Łokietkiem ua czele przyprowadzili 
do kamitarjatu. Łokietka odwieziono 
po spisaniu protokołu do urzędu śled­
czego, skąd wkrótce zwolniono go..

Epilog powyższego zajścia znalazł 
miejsce w olbrzymiej awanturze, wy- 
wołane; przez zwolenników Łokietka, 
co nastąpiło w godzinach pooohsdnio- 
wych. Około godz. 5. popołudniu 4 o- 
sobników przybyło do administratora 
domu przy ul. Rynkowej 5. i zażądało 
od niego złożenia 2 tys. zł. Gdy admi-

C U K I JS R
Oszczędność czasem służy, 

czasem przez nią tracisz:
Co oszczędzisz na cukrze —

(o zdrowiem dopłacisz

V 7  O  C
Przypominamy sezon smażeni i dos­

konałych konfitur, kompotów, soków 
i marmolad z renklodów, mirabeli, orzo- 
skwiń, jabłuszek rajskich, głogu, ierrni, 
jeżyn, jabłek, melonów, arbuzów, śliw k, 
p.gw, borówek, pomidorów, Żórawiny, 
jarzębiny i t. ,d. 7587

nndrator odmówił, osobnicy ci zaczęli 
go bić i terozyzować bronią. Napad­
nięty podniósł wielki krzyk i zalarmo- 
wał sąsiadów. Przed domem zaczęli 
się gromadzić przechodnie. Widząc, to 
4 osobnicy i przyDUSzczając, że mogą 
być osaczeni, rozpoczęli w kierunku 
ścigających ich i zatrzymujących o- 
sób gęsią strzelaninę. W strzelaninie 
zostało ciężko rannych 6 o»ób, prze­
ważnie w  brzuch i nogi Tymcza­
sem zaalarmowana już policja ze 
wszystkich stron napierała. Wówczas 
wywiązała się strzelanina między od­
działem policji a usiłującymi uciekać 
zwolennikami Łokietka. Szofer, który 
nie wiedząc, co ma robić, ociągał się 
z ruszeniem z miejsca został zastrze­
lony. Policja rozpoczęła zacieśniać 
pierścień, otoczyła tak napastników, 
że musieli oni skapitulować i zostali 
częściowo aresztowani. Dwóch jednak­
że Morawski i R"sner zdołało ujść. —  
Napad w jasny dzień w  śródmieściu 
Warszawy wywołał ogromne wra­
żenie.

Ukazało się

P IE R W S Z E  P E Ł N E  
W Y D A N IE  D Z I E Ł  
Jana K asp ro w icza

Abonam ent m iesięczny. —  Prospekty 
wysyła W ydawnictwo D zie ł JANA

KASPRO W IC ZA 7659 

Kraków, Garbarska 16.

ZWOŁANIE SESJI WCIK A.
Moskwa, 5. września.. (PAT), Na 

dzień 20. października zwołana zosta­
ła sesja wszechrosyjrkiego centralnego 
l omitetn wykonawczego. Sesja ma 
między innemi wysłuchać expose sze­
fa rządu sowieckiej republiki związko­
wej o planie gospodarczym na rok 
1930/31.

Krawaty ircho^e
7333

GODY
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ZYGZAKI.

^ r  enlacii politycznej
poszukuje się od „ z a r a z “

Lwów 6. września.
W  handelku z powodu wczesnej go­

dziny było jeszcze pusto. Oprócz służby 
nikogo. Chłopcy zamiatali lokal, a szef" 
zajęty oył przy bufecie odświeżaniem 
wczorajszych kanapek.
. Czekając na kelnera usiedliśmy z Cy- 

ccniein pod oknem, przypatrując się ro­
bocie „szefa". Z czerstwych skibek bul­
iki przenosił nożem bryndzę na świece i 
układał na nieb, posługując się tylko 
palcami, z dnia wczorajszego pozostałe 
płatki szynki, kostki ementalera, jaj i o- 
górka. Odświeżone kanapki wyglądały 
całkiem apetytnie, ale Cycoó patrząc na 
to splunął. . .
r , — Co się napijemy? — spytałem go.

— Coś mocniejszego — odpowiedział 
— bo mnie mdii, jak patrzę na tego fa­
brykanta, grzebiącego palcem w  maśle.

Po drugiej wódce Cycoń gryząc solo- 
drąg, rozrzewnił się:

— Morus z was —  pochwalił mnie — 
a dobry z flakami. Z tej bo mordęgi i 
mrbacji, to mi już grzeszne myśli przy­
chodzą.

— Co będzie dalej? — sonduję go.
— Niby w polityce? Diabeł ta Wit Ka- 

zjy krzyczy, jako że mocny je i woła jali 
pastuch, gdy go drugi kolanami do zie­
mi przyklamrzy: „weźcie go ze mnie bo 
go zabiję!" Jeden przed drugim m.i bo­
ja. Najmarkotniej to przez dyet. Nawet 
tym, co krzyczeli, a Dy sejm rozpędzić. 
Człek przywykł, ;e na pierwszego j;k  
generał fasował. Jeszcze mnie ..grunto­
wemu' , to je takiemu, co na syi oim 
„gronem" sieazi to luto, ale wytrzymasz. 
Wrócę do ' wideł i brony, ściągnę rze­
mień na grzesznym brzuchu i wydolę. 
Ale między nami były takie facnowe po- 
sly, nawet inteligenty, co nirniał ino 
mandat, a jak co miał, to bez ten man­
dat

— Co będziecie teraz robili? Zosta­
jecie wT partji? -

— Jaka-cię lepsza nie .trafi, to pewni­
kiem osUnę Ale tera to nikt jeszcze nie 
wie, jęk’ się‘ ma oijentowC.' Bo . tu i Je

'■'i tam nie lepiej. I  tycli naród p.i, klina 
f  i tamtych. Grunt w  teni, kto bedzie rani 

na wybory pieniądze. A  tego nikt nie 
wie. Mam takiegj kolegę, cośmy z nim 
jechali morzem do Londynu na konfe­
rencję. Spalim w tym samj n kojcu i o- 
bydwa solidarnie rzygali. Tyik" on na 
górnym wyrku, ja na dolnym. Mnie było 
poręczniej, ale jemu bezpieczniej. Niby 
inteligent, niby nie. Ale wycierus wy­
praktykowany w dwóch sejmach i pięciu 
parkach. Jakiś skoczy bruzda czy ineljo- 
rant. Chciałem go zażyć z mańki i py­
tam: „Wy w listopadzie gdzie?" A  on 
mi spekulant: „Jakbym ja wiedział, to- 
bym już dziś lam Biedział. Mam czas. 
Popenetruję. Mam praktykę!"

Kelner przyniósł nam zamówioną 
kiełbasę gorącą z kapustą. Kazałem dać 
piwo, a przedtem jeszcze wódkę. C jo  ń 
podniósł szklankę z piwem do światła 
i pochwalił.

— Nima jak lwowskie! Te inne o- 
bizydły mi jak polityczne programy i 
orjentacje, co rychtelnie zwietrzały i 
zjełczały Najgorzej jak się do programu 
przyzwyczaisz. Wmawiasz go przez trzy 
roki wyborcom. Im brzy lnie, a ty za­
czynasz w niego wierzyć. Niema już nic 
ao obiecania, obś' wszystko już obiecał, 
,a ludziska k p ią . z, ciebie, że „ni9 zda­
rzysz aptekarza szajdwaserem". Naród 
zmądrzał na ten przykład. Krzyczy, że 
mu żle i gorzej niż było dawniej. Jaką 
takiemu dogodzić orjentacją, jak sam 
nie wiesz: jak i co.

— A może sejm całkiem niepotrzeb­
ny? — wtrąciłem półgębkiem.

Cycoń zerknął na mnie podejrzliwie:
— Som takie, co i taŁ gadają. Na ten 

przykład powiadają, że Mussolini mocno 
rządzi, bo p słowie są tam za dekretem, 
jak w naszej «u łonomji. Opozycji tam 
□ima, bo siedzi ńa jakichś gorących wy- 
spacn, niby w .kryminale. W  Rosji także 
rządzą komisarze bez parlamentu. Za 
wypchanego po śmierci Lenina mają te­
ra: Stalina. Z opozycji wiele niewiele 
■zakatrupili, a co wybrakowali, trzymają 
jak Italjańcy także na wyspach, ino 
barazo zimnych. L pas to nie nada, bo 
wyspów u nas nlor.ip. J.iki teki ilatego 
może pyskował, aby nam -dali .Angolę, 
gdzie luazie chodzą goli i szparują na 
przyodziewku. My chłopy wymyśłilim 
nawet śjńwky

W I E L K I  Z J A Z D  
W E  L W O W IE .
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f owa era gospodarcza
E T M l d f n  F i  B t f W i a ń d f  ubliżenie obu krajów  na gruncie 
| J U I j I I U  ■  i  U l i _ :  i l l d i i C  i: w spólnoty irte re só w  gospodarce

Lwów, 6. WiZJeśiiia.
(•jp). Wczoraj odbył się we Lwowie 

kongres, który będiie miał niewątpli­
wie doniosłe znaczenie dla naszei 
przyszłości gospodarczej. Mianowicie
0 godz 10-tej rano został otwarty w 
salach Izby przem. handl. Zjazd Izb 
handlawo-przemysjowych rumuńskich 
z Izbami przemysłowo - haslllowem: 
polskiemi. Zjazd został baidzo licznie 
obesłany przez Izby handiloiwu-prze- 
myisłowe rumuńskie, a w szczególności 
są na Zjpździe reprezentowane Izby 
w Bukareszcie, w Gaiaczu, w Czerni ow­
cach, Chocimiu. Sam Morę itd.

Otwarcia Zjazdu dokonał prezes 
Izby przemysłowo-handlowej we Lwo­
wie idr. Marcin Szarski przy baidzo 
licznym współudziale uczestników 
Zjazdu i reprezentantów władz w o- 
sobach wicemin. komunikacji Czap­
skiego, naczelnika Kasztelewicza w 
zastępstwie p woj. Nakonieozmikofl- 
Klukowskiego, radcy Min, przemysłu
1 handlu dra Stostogij wiceprezesa Dyr. 
kol. we Lwowie inż. Janasa, dra Ły- 
twaka i w. in.

Władze rumuńskie reprezentuje na 
Zjeździe p. Ivan Di nnrescn, gen. dyx. 
min. handlu w Bukareszcie, konsul 
gen. Trajan G-Ulin. oraz Comeiio Ba- 
lasescu, radca handlowy przy posel­
stwie rumuńskiem w Warszawie.

Po zagajeniu obrad prezes dr. Sssur- 
ski zaprosił do Prezydium Zjazdu ze 
strony rumuńskiej p. senatora Aposto­

la Popa, prezydenta Izby w Gałaczu 
i wiceprezydenta rumuńskiego Związ­
ku M>.

Po powitał nych przemówieniach, 
w szczególności wicemistrz ' Czapskie­
go, przystąpiono do obrad, których 
przedmiotem był szereg referatów, o- 
mawiających całokształt stosunków 
gospodarczy ul między Rumunią a 
Polską, oraz możliwości, wyniaające 
z ostatnio zawartego traktatu handlo­
wego z Rumunią. Imieniem Izby lwow­
skiej wygłosił referat dr. Jan blum 
na temat. „Możliwości rozwinięcia 
lmporm z Rumunji do Polski.

Prezes 'Izby handlowej i przemy­
słowej w Gałaczu Apostoł Popa przed­
stawił TTudności, na jakie napotyka 
ze strony polskiej import rniuiiński- 
zaś iui. Bajer, dyr. Izby łódzkiej mó­
w ił o możliwościach wzmożenia eks­
portu polskiego do Rumunji. Następnie 
dyr. Izby przem.-h.andl. w Warszawie

P J T  Z  RĄKI N O G
usuwa pewnie iĄszybko

ETTINGERA S U D O R Y N H
(jako proszek i płyu). Wyrób i wyłączny 

skład
Apteka M. EfTINGERA  

we Lwowie, plac GoJuchowskich 14.
!6 7

Wa.taiski uzasadnił na tle aktualnych 
problemów międzynarodowej polityki 
handlowej wspólność intes »ów  ru­
muńskich i polskich w  związku z a- 
nalogiczną strukturą ekonomiczną o- 
bydwu krajów. Nawiązawszy do pro­
pagowanych przez Ligę Narodów form 
międzynarodowych porozumień gospo­
darczych, dyr. Wartalski przedłożył 
Kongresowi rezolucje treści następu­
jącej:

R E Z O L U C J E .
Zważywszy na konieczność po­

wszechnego 'przedstawienia polityki e- 
konomicznej państw europejskich, a 
zwłaszcza potrzebę poprawy w kierun­
ku zwiększenia siły nabywczej ludno­
ści krajów europejskich bądź rolni­
czych, bądź o strukturze mieszanej, 
Kongres przedstawicieli Izb przemy­
słowo-handlowy! h Rumunji oraz Pol­
ski zaleca: energiczne poparcie usiło­
wań czynników gospodarczych oby-

C O  M Ó W I  N E M Ó .

N a  T a r g a c h  W s c h o d n i c h .
BYŁEM NA TARGACH — NIBY E A LN Y  W1ATP 
PRZEBIEGŁEM W SZYSTKIE SALE W ZDŁUŻ I WSZERZ. 
TEN KTO PRZEBYW AŁ D IU G O  W  SERCU TATR,
TEN I W  DOLINACH LEPIEJ W ID ZI TEŻ.
T » CO WCHŁONĄŁEM JASNE M' OCZYMA 
JESZCZE MA DUSZĘ W SWEJ UW IĘZI TRZYMA.

BO CZYLIŻ NIE JEST TO P R A W D Z IW I OT D,
ŻE CHOĆ PRZEORAŁ NAS WOJENNY PŁUG,
P k ZEZ RĄK ZGRUBIAŁYCH MITRĘGĘ I TRUD 
ZNOWU NAEIĘjuIś MY SWET MOCY ŁUL,
WIERZĄC, ŻE DNI DZISIEJSZYCH MANIFESTEM 
JEST TYLKO JEDNO: PRACUJĘ, WIĘC JESTEM'

BO CZYLIŻ NIE JEST TO KADOł CIĄ ÓCZ.
K TAEL WŚRÓD SZARYCH B ŁĄ D ZIŁY  W CIĄŻ FARB, 
ŻEŚMY ZNALEŹLI WRESZCIE CUDNY KLUCZ,
KTÓRY OTWIERA NAM BEZCENNY SKARB.
ŻE PRZEZ SWÓJ PRZEMYSŁ W DOBREJ I ZLEJ DOBIJĘ 
ODTĄD JUŻ SAMI W YSTARCZAM Y SOBIE.

I JEST MI TYLKO TYCH NIELICZNYCH ŻAL,
. 0  KTÓRYCH 1RZYW ARL NIEUFNOŚCI GEST,
KTÓRZY KRYTYKI OSTRZĄ TĘPĄ STAL  
I 1 OMNIE.TSZAJĄ TO, CO W1RLKIEM JEST.
OTWÓRZCIE TYLKO SZEKOlO SWE OCZY,
A  PRAW DA T ARGÓW DO SERCA WAM SKOCZY.

i ZROZUMIECIE NARESZCIE SWÓJ BŁĄD,
BO TARGI WSCHODNIE 10 W YBICIE WRÓT.
PRZED POLSKĄ NOM Y W Y N LR Zu  SIĘ LĄD  
TEN TAJEMNICZY I ZŁ0C1ST WSCHÓD.
LW ÓW  RZUCIŁ MOSTY KU 0WF,J KRAINIE,
SKĄD ZŁOTO NIEBA I ZIEMI PRZYPŁYNIE.

„jedźcie chłopy do Angoli, 
bośmy som i tak już gnli,
Tam zaś nawet baby, dziewki, 
Chodzą se bez przyodziewki".

Niby te murzyny! Tę śpiwkę można 
śpiwać na nutę „Abośmy ta jacy tacy". 
Można i na „Dręcży lud biedny", jak się 
kto na szpasie nie rozumie.

Zor jemu wałem Ję, że Cycoń już wsta 
wiony. Aby zmienić tema' rozmowy, za­
pytałem no, czy woli herbatę z rumem, 
czy bez. Odpowiedeifa że woli rum bez 
herbaty. Zapłaciłem więc prędko i wy­
prowadziłem go z handelku Widząc, że 
«  własnych gitaęb nie dojdzie^ >a_ Iwo-

rzec wsadziłem go do dorożki, plącąc za 
nią Zaledwie jednak dorożka uje'bała 
kilkanaście kroków, Cycoń zatrzymał ją 
i oglądnął się za mną. Podszedłem. Uca­
łował mnie jeszcze raz serdecznie, cśli 
nil solidnie i szepnął do ucha:

— Nie zahaczcie! Jakby się trafiła 
orjentacja, coby mi pasowała —  dajcie 
znać! Nie pożałuję choćbym ostatni za­
gon dla dobra narodu miał sprzedać i 
„Ły są". la uie pstrąg i nie gamzy od 
inteligenta, abym przeciw wodzie płynął. 
Bo ten zawsze wie: gdzie, jak . co. Ho! 
ho! Wiadomo. Pochwalony! ar.

dwu krajów w celu zwalczeniu kryzysu 
rolnego, którym obecnie dotknięte jest 
ich gospodarstwo narodowe, oraz wza­
jemne współdziałanie w realizacji u- 
chwał, przyjętych przez war*zawską 
międzynarodowa honlerenoję państw 
rolniczych z dnia 30. sierpnia hr. w  
dziedzinie towarowego obrotu.

Po uchwaleniu tej rezolucji r, Izby 
przem.-handk lwowskiej inż. AmoM 
Kolircher postawił wniosek wysłania 
depesz hołdowniczych do J. K. Mości 
Króla Karola II. oraz do Prezydenta 
Ignacego Mościckiego ponadto depesz 
powitalnych do ministrów sprrw 
zagr., przemysłu i handlu i komunika­
cji obu państw.

W czasie przerwy obiadowej uczest­
nicy Zjazdu udali się na Targi Wscho­
dnie, poczem obrady wznowiono w go­
dzinach popołudniowych. Przewodni­
ctwo objął prezes Izby handl.-przem. 
w Gałaczu Popa. Po referacie dra Ro­
gera Battaglji na temat usunięcia tru­
dności, stojących na przeszkodzie roz­
woje wi wzajemnych stosunków pol­
sko-rumuńskich, przewodniczący Popa 
stwierdził, że trudności te zoetały w 
znacznbj mierze usunięte Referent 
Izby przemysłowo-handlowej w Po­
znaniu Tadeusz Kołodziej omówi1, .za­
gadnienia wzajemnego tTanzytn, przy- 
czem zwrócił uwagę, że tranzyt towa­
rów polskich napotyka ze strony ru­
muńskiej na dość poważre przeszkody.

W dalszym ciągu obrad uchwalono 
wybrać komisję dla zredagowania re- 
zolucyj Zjazdu. Ze strony polskiej w y­
brano do tej komisji dyr. Stan. W ai- 
taiskicgo, dra Rogera Battagłię, dyr, 
Micuała Jasińskieno, dyr. Bajera, ze 
strony rumuńskiej dyr. Mitkiewiczi, 
inż. Krassela, dyr. Jonesco, inż. Jaku­
bowskiego, son. Popa i radcę Marcu. 
Rezolucje uchwalone przez komisję re­
dakcyjną zostały przyjęte, poczem za tu 
knieto obrady Zjazdu,

D zie ń  rum uński.
W związku ze Zjazdem Izb przem 

handlowych polskich i rumuńskich i 
wydatnym udziałem Rumunji w Tar­
gach Wschodnich odbędzie się we Lwo 
wie dnia 7 hm. w  niedzielę str a nie u
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.GAZETA PORANNA" z dnia 7. września 1930, Kr. 9331

„KOPERNIK--MARYSIEŃKA*1 DZIŚ 100% MÓWIONY PO POLSKU FILM  
Aparatura dźwiękowa „Western - Electric** pt.: 

„ T A J E M N I C A  L E K A R Z A "  
wytwórni nmerykańiklej „Paranount** oraz nadzwyczajne dźwiękowe dodatki

Wstęp tylko na początkach seansów ' w „Koperniku" o godz. 3-ciej,, 5-tej, 
7-mej i 9-tej; w ,-Marysicnce** o pói godziny później. 7936

P n R U C Z N IK Z A S T R Z E L O N Y
w  czasie snu p r z e z  kochankę.

TRAGICZNE ZAJŚ CIE W  KIELójAOH.

Kielce 5. września. (PAT ) W  spra 
wie tragicznego zajścia, jakie miało 
miejsce w  mieszkaniu por. 'Rpcha, 
śledztwo, Drowadzone przez władze, 
wojskowe oraz sądowe ustaliło, ze 
początkowe przypuszczenie, jakoby 
por. Roch zastrzelił Arżewską po­

zbawione jest wiszelbioh podstaw. 
Ustalono bowiem na podstawie dro­
biazgowych dochodzeń, że por. Roch 
został w czasie snu zastrzelony, przez 
Arżewską .wozem ona sama odebra­
ła sobie życie.

Z b E R Z E T K  S A M O LO T U
z s  s zc zy te m  gó rskim .

ZW ŁOK P i l iOTA DOTĄD NIE ZNALEZIONO.

1000 OSÓB OFIARAMI HURAGANU

Ligi polsko - rumuńskiej i Zarządu 
Targów Wschodnich o godz. 19.15 w 
sali Instytutu technologicznego przy 
ul. BouirlaTda arty- yezn», ahademja. 
Prof. Fanajtezcu wygłosi odczyt na te­
mat stosunków artystycznych nun n i­
sko - polskich, poczem beazie wyświe­
tlony film przedstawiający. charakte­
rystyczne krajobrazy Rumunji. W 
części artystycznej p. Wulpe&cn, ba­
ryton opery z Bukaresztu i p. Juliusz 
Hertz pianlsta-wirtuo®, wystąpią z pro 
dukcjami muzyczno-wokaluemi.

Delegaci rum uńscy
na 2jał.d oolsko-iamnAskich Izb prze­

mysłowo-handlowych.
W piątek dnia 5 bm. przybyła do 

Lwowa na Zjazd polsko-rumuiuKich 
Izb przemysłowo - handlowych, zwoła 
ny z okazji udziału Rumunji w  Tar­
gach Wschodnich grupa delegatów ru­
muńskich, złożona z 23 osób. W skład 
delegacji wchodzą następujące osobi­
stości: Ivan Dimitr»scn, dyr. gen. w
Min. przem. i handlu w Bukareszcie, 
Gorneliu Bulaoesco, radca handlowy 
przy poselstwie rumuńskiem w War­
szawie, Trojan Gałlin, konsul gen. Ru­
munji we Lwowie, Apoetoi Popa, pre­
zydent Izby handlowej w Gałaczu i 
wiceprezydent Związku Izb handlo- 
wycn, Carol Bukrwsky, radca Izny 
handl. i p^zem. w  Gałaczu, I. U. Io­
nesco, dyr. Związku Izb handl. i prze­
mysłowych, Ervin Popa, sekretarz pre 
zydenta Izby handlowej w Gałaczu, 
Jon Moro, prezydent Izby handl.- 
przem. w  Tg. Mures, V. Maren, radca 
Izby pn/em.-handl. w Czerniowcach, 
Jon Grecu, sekretarz Izby przem.- 
handl. w  Satumre, Jul. Vanatonn, se­
kretarz Izby przem.-handl. w Czer­
niowcach, Lauren-tiu Moldtvana, dyr. 
w Min. przem. i handlu, inż. D. Kras- 
iei z  Izby handlowej w Czerniowcach, 
josif Epelbanm z Izby handl. w  Cho­
cimiu, Slioma Feldman, radca handlo­
wy, Abraham Peisah,'radca korespon­
dent, dyrektor banku, Jacob Tutelman, 
radca handlowy i gminny, Jon Magu- 
reann. sekretarz Izby handl. tamże, 
Paun Gh. prezes, inż. Jacobov»ki, czło 
nek Izby, Rudolf Michel Krnnpel, 
członek Izby, ponadto dyrektorowie 
Izby handl. polsko - rumuńskiej w 
Warszawie Victor Emanuel Mitchie- 
vłci i Stanisław Damgel.

 o- —

MIN. KWIATKOWSKI UDAJE SIĘ DO 
CZEOHOSŁOWACJL

Warszawa, 5 września, (PAT). 
W dniu jutrzejszym o godz 15 w y­
jeżdża do Czechosłowacji minister 
przemysłu i  handlu inż, Kwiatkowiki. 
celem rewizytowania ministra prze­
mysłu i handlu Czechosłowacji, który 
w  roku zeszłym odwiedził P. W. K. 
w Foiznaniu.

 o-—
NOM ELIZACJA U&TAWY 0 UBEZ­

PIECZENIACH SPOŁECZNYCH.
(Telefonem od naszrgo korespondenta).

Warszawa 5. września. (Z ) Dy­
rektor departamentu ubezpieczeń 
Min. pracy i  op iek i. społ. p. Dreoki 
przyjął delegację centralnej organi­
zacji związków zawodowych pracow­
ników umysłowych, która przedło­
żyła dezyderaty pracownicze w  spra 
waoh nerwetbacji ustarwv o ubtwipie- 
czenjtoh społecznych. W  przyszłym 
tygodniu ta sama delegacja udaje się 
do dyrektora departamentu pracyJ 
gdzie. przedłoży memorjał w7 kwe- 
stjacL ustawy o  ochronie pracy.

Wiedeń 5 września. (P A T ) Sa­
molot austrjauki A. 3( który miał w  
ubiegły wtorek przybyć o godzinie 
14—tej do Zurychu, odnaleziono wczo 
raj roztrzaskany w pobliżu Panen 
Lirchen. Pilota nie odnaleziono.

Przypuszczają, iż poniósł on śmierć 
wskutek zderzenia samolotu ze 
Szczytem górskim i eksplozji zbior­
nika z benzyną Zorganizowano eks­
pedycję ratunkową.

STOMATOLOG

Dr. med. Wilhelm NACHER
ordynuje w chorobach zębów i jamy ust­
nej pi. MarJacIM 10 J, p. od 3— 6 tej dom 

p. Lewickiego
p o w r ó c i ł .  7788-3

W  SAN DOMINGO.
Waszyngton, 5. września. (PAT). 

Amerykański Czerwony Krzyż otrzy­
mał wiadomość, że w czasie huraganu, 
który szalał wczoraj nad San Domin­
go, zginęło 1.000 usób, a 2.500 odniosło 
rany. -ł.700 siedzib uległo zniszczeniu, 
a 2.0P0 uszkodzeniu. 29.000 osób po­
zostało bez dachu nad giową.

 o— •—

SkaNOWTSKO LITWY NA ZGROMA­
DZENIU LIGI NARODÓW.

Kowno. 5 września, (PAT). Mini­
ster spraw zagr. Litwy poinformował 
dziś przedstawicieli prasy o stanowi­
sku delegacji litewskiej na zbliżające 
eię zgromadzenie Ligi Narodów. Spra­
wy znajdujące 6ię na porządku dzien­
nym zgromadzenia —  powiedział Za- 
unius nie dotyczą bezpośrednio L i­
twy. Jeżeli chodzi o projekt Brianda 
w sprawie Paneuropy; to Litwa będzie 
go naogóf popierała, o ile przekona się, 
że projekt jest rzeczywiście wyrazem 
dążenia do utrwalenia pokoju. Delega 
cja litewska pnruszy sprawę „gnębie­
nia" Litwy przez Folskę, zam/kania 
szkół litewskich na Wileńszczyźnie 
oraz zajścia w Dmitrówce. Inne spra­
w y polsko - litewskie, jak nawiązanie 
stosunków komunikacyjnych między 
obu Daństwami, nie będą poruszane, 
gdyż L,ga Narodów nie jest —  według 
oświadczenia ministra —  przygotowa­
ną na dyskusję w tej kwes-tji z powodu 
zlikwidowania wyłoniunej w fc. 1922 
komisji tranzytowej. Co się tyczy Kłaj­
pedy, to zaznaczyć należy, że kon­
wencja kłajpedzka jest przez Litwę 
wypełniana i z tego tytułu protestować 
nikt nie może

ILUSTRACJA DO EXPOSE P SA HM A.
Gdańsk, 5. września (PAT). Jaka 

ilustrację expcse p. Sahma, który mię­
dzy innymi skarżył się na fakt zmniej­
szenia się ruchu pasażerskiego w por­
cie gdańskim, można przytoczyć no­
tatkę, jaka ukazała się dziś w  części 
żeglugowej „Danz. N. Nachr.“ , z któ­
rej wynika, że ruch pasażerski wzrósł 
w miesiącu sierpniu o 15% w porów* 
naniu z ostatnim miesiącem.

Likwidacia „c e rjo n e j frakcji*.
PODCZAS REW IZJI ZNALEZIONO DOKUMENTY SZYFROWANE. 

(Telefonem od naszego korespondenta.!
Warszawa 5. września. (Z) Z Ło­

dzi donoszą: Policja polityczna mia 
ła na oku od dłuższego czasu kilku 
osobników, którzy brali czyniły fi- 
dzial w akcji związku młodzieży ko­
munistycznej K. P. P. W  swoim cza­
sie w okręgowej komisji związków 
zawodowych w Łodzi wyłoniła się o- 
pozycja z winy czerwonej frakcji. 
Podczas ostatniego strajku w łódz­
kim przemyśle włókienniczym, wy­
wołanego prze® czerwoną frakcję 
wbrow większości komisji, komisja 
postanowiła pozbyć się niewygod­
nych towarzyszy i frakcja została ze 
związku wydalona. Stworzyła ona 
swój własny związek, który za sie­
dzibę obrał lokal przy ul Zamenho­
fa 17. Do nowego związku komitet 
centralny K. P. P. delegował swego 
przedstawiciela Zborowskiego. Zbo­
rowski wspólme z Daneckim i Szku- 
dlarkiem wszczęli akcję, zmierzają­

cą do wywołania nowego strajku i
zaburzeń oraz wciągnięcia na stronę 
czerwonego związku robotników 
większych fabryk łódzkich. Gdy ak­
cja czerwonej frakcji zaczęła coraz 
bardziej zagrażać bezpieczeństwu 
publicznemu, , władze zdecydowały 
się zlikwidować ja. Dowiedz.ewszy 
się o  rąjnem posiedzeniu komitetu, 
policja wkroczyła do lokalu przy ul. 
Zamenhofa. Wśród uczestników ze­
brania zapanowała konsternacja. Na 
stole leżały instrukcje Kominternu, 
odezwy do robotników, wzywające 
do wykroczeń i obalenia obecnie pa­
nującego ustroju w  państwie, wezwą 
nia do popierania Sowjetów. Nie­
które dokumenty były szyfrowane. 
Prócz tego znaleziono listę członków 
organizacji i terminy dalszych ze 
brań komitetu frakcji. Wszystkich 
aresztowano i  przekazano sędziemu 
śledczemu.

Zja zN  d e l*r atiiw miast
małopolskich i i k s k n  cieszyńskiego w e Lw o w ie .

Lwów, G września.
W piątek 5 bm. pod przewodnic­

twem prez. inż. Erzozowskiego odbyło 
się poe^.edzenie ściślejszegu komitetu 
Zjazdu delegatów miast malODolskich 
i Śląska Cieszyńskiego przy współu-, 
dziale delegatów Rady miejskiej. Przed 
miotem obrad były sprawy techniczno 
Zjrzdu, oraz ustalenie jepn programu. 
Obrady Zjazdu rozpoczną się w sobo 
tę 6 bm. o godz. 10-tej raao w sali Ra­
dy miejskiej Po zagajeniu obrad przez 
prezesa Koła Miast Małopolskich prez. 
Rollego, nastąpi morawo/danie Zarzą­
du, poczem dyr. ‘"yrka wygłosi referat 
o Banku Komunalnym, dr. Brzeski o 
finansach komunalnych, dr. Wielgus

o organizacji Koła miast małopolskich, 
a dr. S-okalnicki o elektryfikacji miast. 
Dnia tego prof. mź Dresie wygłosi 
referat „O ekonomicznem zakładaniu 
ulic", a inż. Grosman,„O  znaczeniu 
postępu techniki drogowej dla rozwoju 
miasl". Po przerwie obiadowej nastą­
pią obrady komisyjne, a następnie ob­
rady plenarne. W niedzielę o godz. 10. 
delegaci miast małopolskich i Ślaska 
Cieszyńskiego wezmą udział w świę­
cie miasta Lwowa, wieczorem zaś mia 
sto przyjmie delegatów rautem w sa­
lach recepcyjnych ratusza. W -aucie 
wezmą udział przedstawiciele władz, 
organizacji społecznych i kultural­
nych, zawodowych itd.

POWOŹ B. CEGARZa  WILHELMA 
POWĘDROWAŁ DO ABISYNJI. 
Berlin, 5. września.. fPAT). Jeden 

z powozow dworskich, będących wła­
snością cesarza Wilhelma, został dziś 
Wysłany przez b. spedytora cesarskie­
go w Poczdamie do Abisynii, gdzie u- 
żyty zostanie pnry uroczystościach ko­
ronacyjnych w  dniu 2. listopada br. 
Za powóz wraz z 8-“nnnym zaprzę* 
giem zapłacono 25.000 marek.

— —o-----

Zamach sam obójczy.
Lwów, 6. września.

W mieszkaniu orzy ul. Glebokie* 
12. targnęła się wczoraj na swt życie 
niejaka Marja Zając, licząca łat 61
przez wypicie pół litr- spirytusu od­
każonego. Powód samobóistwa niezna­
ny. Nieszczęśliwą w stanie bardzo 
groźnym odwieziono do szpitala po- 

( wszechnego.
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Włamaiiie do urzędu pocztowego
RÓWNOCZEŚNIE WŁAMANO SIĘ DO UR7ĘDU GMINNEGO W  TEJ SAMEJ

MIEJSCOWOŚCI.
Lwów, 6 września.

(—) Ubiegłej nocy dokonano wła­
mania do urzędu pocztowego w Żoły­
ni (pow. Łańcut), gdzie po rozbiciu 
dwu podręcznych kasetek skradziono 
385S zł., Ust wartościowy na 400 zł., 
znaczki ’.ocztowe po 1 zł. i 50 gr. war

t( ń 1281 ał. i b.owniay.
■ Następnie ci sana sprawcy wła­

mali się do Urzędn gminnego, miesz­
czącego -się w tym samym budynku i 
tam rozpTuli kasę ogniotrwała i skra­
dli 30— 40 zł., poczeiu zbiegli.

Zb o że  w ciął plonie!
NOWY WYPADEK ZBRODNICZEGO PODPALENIA W  STERKOWCACH.

Lwów, 6 września.
(— ) Z Przemyśla donoszą, że 

przedwczoraj wieczorem w  Sierkow- 
cach (pow. Przemyśl) podpalono 8 
stert pszenicy, znajdujących się w  do!u

oddalonem o 5 kim. od folwarku w  
Sierkc wcach, stanowiących własność 
dzierżawcy dóbr Marjana Tendyckio- 
go. Pożar zniszczył okuło 6 kóp psze­
nicy wartości 16 tysięcy zł

CENTRALNE ZAWODY STRZELECKIE O MISTRZOSTWO 1*. W. 193(1 r. 
W E  LW O W IE . —  Grupa zawodników 1 zawodniczek.

M atka r z y  córka? Ponura tajemnica
z przed cięciu Irty. Zagadkę tę ro zw ią zu ją obecnie 

p rre rijp k ie  w ładze sądow e.
(K G R E S P O N D E N C J A  W Ł a S n A  „ G A Z e T Y  R O R A N N E | "J

Przemyśl, w września
(M) Przed kilku laty znalTuono pud 

Oknami domu Kai irzyny Szczepańskiej 
v Żurawicy strasznie |iokiorsmiiune 
zwłoki syna Jana z głębuką ra.ią n i gło­
wie Przeprowadzone wówizas diebidze 
niu nie dały żadnego wyniku, lak, re 
sprawca pozostał nie wykryty.

W  len sposób sprawa po-ufa w zapo­
mnienie, a mogiła ofiary uiemnwzego 
mordu porosła trawą. Tylko od czasu no 
czasu przypominano sobie we wsi c tej 
niewy,aśnionej zbrodni, przyczyni ludzi 
ska nie mogli się pogodzić z myślą, ty 
zbrodniarzowi czy zbrodniarzu n kiwa- 
wy ich czyn uszedł bezkarnie.

Dopiero zwykły przypadek, ntów-niu 
v. kryminalistyce przypada Irk często 
rola decydującego współczynnika śledcze 
go, wydobył obecnie sprawę gwałtownej 
'mi er ci młodego Szczepańskiego z mro­
ków iajemniczuści. Oto bowiem w  czasie 
kłótni domowej zarzuciła zatnęzaa córka 
Szczepańskich Marja Sto jako wska, żuta 
kolejarza, że to matka Katarzyaa Szrze- 
pańska pewnoj nocy siekierą własnoiącz 
nie zabiła syna, a następnie zwłoki jego 
usunęła z izby i ułożyła przed domem 
pod oknami.

; Morderczyni w ten sdcsod upozoro­
wała, że trupa młodego Szczepańskiego 
niewiadomy zbrodniarz podrzucił pod 
dom

Ten sensacyjny zwrot, oparty na ze 
żraniach córki, spowodował jednak- iiowe 
knmplikaej" pomimo że Stojakowsisi po 
kazywała siekierę, której maika krytyez 
nej nocy użyła przeciw jynowi jako t-a- 
rzędzia mordu. Matka bowiem broniąc 
cię i ,v odpowiedzi na to oskaiżame c- 
świadcza stanowczo, że to nie oni, lecz 
właśnie córka sama zamordowała siekie­
rą bu lu Juua, ilskarżenie 10 popiera też 
w całej ro nagłości młodszy syn Sz^ae- 
pańskieh, Józef który twierdzi, że met­
ką jes zupełnie niewinną, a Stojakcw- 
sk» tylko z  nienawiści obciąża iimUrę 
i chce ią woskować do krymiaiłu.

Zaznaczyć jeszcze należy, że zamrr 
di wany lan Szczepański nie cieszył się 
dobrą opinja i obracał się on w najgor- 
szem towarzystwie. Głow" rodsi.iy, sta­

ry Szczepański, ongiś zamożny gospo­
darz w Żurawicy,przeprocosowal prawie 
cały majątek tak, że na ookrycie znacz­
nych kosztów przegranych spStp.y są­
dowych licytowano go niejei-iot-romie. 
Zmarł on przed niespełna rokiem i od 
tego czasu zwłaszcza bywały w ionie po­
zostałej rodziny kłótnie i waśnie na po­
rządku dziennym Głównym zaś przed­
miotem nieporozumień i kością oWSłsla- 
jącej niezgody była sprawa podziału re­
sztek pozostałej ojcowizny.

Na tle też tej wmjny domowej odżyła 
depiero obecnie zbrodnia, popełniona

przed pięciu laty na młodym Szczepań­
skim.

Na pytanie, czy krew jego obciąża su­
mienie matki czy corjti, czy jednij i d ■ ,i- 
giej, da zapew ne wyczerpującą < i po- 
w iodź śledztwo sądowe skierowane obe­
cnie na nowe tory. Na razie zaś Kata­
rzyną Szczepańską i jej córką M.uia fto- 
jakowską zaopiekuwały się gorliwie 
przemyskie władze sądowe, które może 
będą wkrótce rozszerzać sferę * vego za­
interesowania także na inne c-scoy, 
wmięszane w tą niecodzienną spTawę 
kryminalną.

Aresitaanie c senatora Selrob
ZA UDZIAŁ W  KNOWANIACH ANTYPAŃSTWOWYCH.

Lwów, 6. września.
(— ). Jak Czytelnicy nasi sobie 

przypominają, z końcem sierpnia poli­
cja polityczna we Lwowie stwierdziła, 
że w lokalu „Sc/robi ‘ przy ul. W a­
łowej mieści się jaczejka komunisty­
czni , skąd wysyłano na prowincję bi­
bułę. W  związku z wynikami rewizji 
pTzepruwadzonej w „Selrobie' przy­
trzymano kilka osób , a lokal opieczę­
towano. Przeprowadzono rewizję w

mieszkaniu b. senatora „Selrobu" Mi­
kołaja Cbimcuyna, z zawoun stolarza,
który bawił sam podobno w Gdańsku. 
Śledztwo objął’ sędzia Fapieikowski, 
który obecnie ustalił udział b. sen. 
Chunc; yna w antypaó"twowej robocie. 
Wczoraj sędzia Papierkowski wydał 
polecenie aresztowania Ohimczyna, co 
też władze policyjne wykonały i od­
stawiły go do dyspozycji sędiziepo.

Nadużycia w  Za k ła d zie
KiMparkuws^im prced sądem.

ROZPRAWĘ ODROCZONO Z POWODU NIEJAWIENIA SIĘ GŁÓWNEGO
Ś W* ADKA,

Lwów, 6. września.
C—) Przed trybunałem orzekającym 

pod przewodnictwem r. Tertila rozpo­
częła się wczoraj bardzo ciekawa sp~a-

18-Ietnis sem inarz . i^a
dostała się ood koła w o zu  ciężarow ego.

Lwów, 6 września 
(—) Wczoraj wieczorem około godz. 

6 uL Nabielaka u wylotu ul. Na Bajki 
była widownią nieszczęśliwego wy­
padku, którego ofiarą padia 18-letnia 
Michalina Kachamakówi a, uczenica 
semuiarjum. Kachaniakówna przecho 
flząc przez jezdnię ,iie zauważyła nad

jeżdżaiącej ciężarowej fury cegielnia- 
nej, zaprzężonej w parę koni, powożo­
nych przez woźnicę Piotra Kozakiewi­
cza i dostała się pod koła wozu, które 
złamały jej nocę. Nieszczęśliwą ofiarę 
wypadku odwiozło Pogotowie ratunko­
we do szpitala pow szechnegu, zaś Ko­
zakiewicza polwUa are .ztowała.

wa przeciwko byłemu dyrektorowi Za­
kładu dia umysłowo chorych w Kul- 
paruowie dr. Józefowi Bednarzowi, 
którego esoba przed rokiem była o- 
średkiem wielkiej kampanji lekarzy z 
Zakładu w Kulparkowie, zakończonej 
usunięciem dr. Bednarza z zajmowa­
nego stanowiska. W tym okresie wy­
szły na jaw rozmaite fakty nadużyć, 
popełnionych przez dr. Bednarza, któ- 
remi zainteresowała się prokuiatur-a, 
a w rezultacie wygotowała przeciw dr. 
Bednarzowi akt oskarżenia o zbrodnię 
oszustwa.

Według aktu oskarżenia, odczyta­
nego na wczorajszej rozprawie —  dr. 
Bednarz w czasie od listopada 1928 
do 31. maja 1929 jaso dyrektor Za-

Ettin g e ra  „R h in o *a n “
(M S. W; Nt. rej. 921) 
usuwa r«'wnić i szybko

K A T A R  N O ^ A
oraz nadmierną wydzielinę śluzu, 
sprawiając ulgę w oddychaniu

Wytwórnia:

Apteka Mr. N. ETTINGERA we Lwowie,
Do nabycia w  wszystkicii i;p!ch'*f !>.

68 *6

kładu dla umysłowo chorych w Kul­
parkowie celem przysnorzenia sobie 
nieprawnych korzyści sądom w Rów­
nem i Grodnie przedkładał rachunki 
za badania podsądnych, nadań zaś 
tych nie dokonał. Sądy w Małopolsce 
i Kongresówce przysyłały do Zakładu 
Kułparkowskiego podsądnych dla zba­
dania ich stanu umysłom ego. Dr Bed­
narz rzadko badał polsąduych na 
wstępie ich przybycia do Zakładu, al­
bo też brał udział w drug:em badaniu, 
a dalsze badania zlecał podwładnym 
sobie lekarzom i sobie kazał zaliczać 
honorarja- W szczególności, wedle ze­
znań lekarzy, dr Bednarz pobTał za 
badanie pod sądne go Szczepana Sytni- 
ka 36 z!., Andrzeja WoTobija 42 zł., 
Jana Bobińskiego 54 zł., oraz za Kon­
stantego Majewskiego, którego ani ra 
za nie badał, 220 zł.

Pozatem akt oskarżenia, zarzuca 
dr. Bednarzowi zbrodnię oszustwa 
przez namawianie do fałszywych ze­
znań. Mianowicie w sądzie powiato­
wym zamiejskim toczyło się postępo­
wanie karne przeciwko "WuJyiowi 
Szymczy synowi, woźnicy Zakładu 
kulparkowskiego o występek z par. 
335 przez przejechanie pewnego czło­
wieka w necy z 4. na 5. lutego 1929. 
Portier nocny Zakładu w Kulparkowie 
Stefan Kołpak miał obowiązek pusz­
czać i w ypuszczać pojazdy z Zakładu
i każdorazowy wjazd lub wyaaflB za­
pisywać w książce. Kolfpak krytycznej 
nocy stu ierdził i zanotował w  książce, 
że o godz. 22-ej wyjeżdżał z Zakładu 
końmi zakładowymi N. Gliwa, a. nie 
Symczyszyn, którego nazwisko mylnie 
sądowi podano Następnego dnia dlr. 
Bednarz wezwał Kołpaka do siebie do 
fcancelaiji i polem1 mu, by ! am udał 
się do sądu bez wezwania i na pytanie 
sędziego zeznał, że nic „nie pamięta ', 
przyczem polecił mu się powołać na 
zapiski w książce. W książce te1 też 
poprawił godzinę wyjazdu z 22 na 
22.30. Tymczasem Kołpak przesłucha-* 
ny, nie spamiętawszy dokładnie in­
strukcji dr. Bednarza, zamiast zeznać,
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że nic nie pamięta, zełnal, że nikt wo- 
&óle owej nocy z Zakładu nie wyjeł 
Idżał. Zeznaniami innych świadków 
stwierdzono stan faktyczny, wcnec 
czego dr. Bednarza pociągnięto do od­
powiedzialności za namawianie do 
fałszywych zeznań.

Frzesłuehani wczoraj na rozprawie 
w charakterze świadków lekarze Za­
kładu w  Kullparkowie dr Ehrlich i dr, 
LatyAski zeznaniami swojemi obcią­
żyli <lr Bednarza, natomiast odciążył 
go dr. Janosz, były Kierownik labora­
torium w Zakładzie Kuluarkowskim. 
Ponieważ na rozprawie nie jawił się 
jeden z  najgłówniejszych świadków o- 
Skarżenia dr. Piager oraz dwaj świad­
kowie odwodowi, rozprawę odroczono.

Oskarżenie wnosił prok. dr. Horo- 
dyski, oskarżonego bronił em. 6e<łzia 
dr. Werchanow. *ti.

Samobójstwo obłąkanej.
Lw >w, 6. września.

(— ). Z Trembowli donoszą, nam, że 
onegdaj popołudniu w Wierzbowe u 
(p. Trembowla) powiesiła się w sie­
niach swogo domu 25-letnia mężatka 
Anna Byk- Jak stwierdzono, popełniła 
ona samobójstwo z powodu choroby u- 
mysfowej.

K rw a w a  bó jka.
Lwfrp 6 w rze śn ia .

(— ) W restauracji Sussmana aa ro­
gatką Żółkiewską rozegrała się wczo­
raj w. południe krwawe zajście, Mia­
nowicie doszło tam do bójki między 
rzeźnikiem Janem Różyckim a jego 
kompanami i w  czasie tej bójki Ró­
życki został ciężko raniony u okolice 
łopatki. Pogotowie ratunkowe w  gro­
źnym stanie odwiozło go do szpitala 
powszechnego. Policja wdrożyła do­
chodzenia.

 o —

K s j ż k i  szkolne s z k ó ł
do nabycia w KSIĘGARNI SpoJetzno-Naukowej 
K O P E R N I K A  1 2 naprzeciw Kina 

„Kopernik'1.

Napad nocny na dzierżaw cę
c e g i e l n L  S p ra w c y  zb ie g li do lasu.

Lwów, 6 września.
(— ) Z Radzi ech owa donoszą nam, 

że onegdaj w  nocy dwu nieznanych 
narazić osobników uzbrojonych w  re­
wolwery usiłowało włamać się do 
mieszkania dzierżawcy cegielni paro­
wej Alfreda Jass^ta w Woli chołujow- 
skiej (pow. Radziechów). Jedeui ze 
sprawców strzelił do stróża nocnego,

ale stizal chybił poczem złodzieje zbie 
gli w  kierunku Sieka. Bieńkowskiego 
Tutaj złodzieje zamierzali wsiąść do 
pociągu zdążającego do Lwowa, ale 
zauważywszy policję zbiegli do lasu, 
znajdującego się obok stacji. Dwaj 
funkcjonariuszu policyjni puścili się za 
nimi w pogoń oddając po jednym sLza 
le, ale atrzaly te chybił'

Ekspedycja policyjna do łydatycz
W  OEASip REWIZJI ZN iLEZIONO W  

Lwów, 6. września.
{—■). W związku z licznymi akta­

mi sabotażowymi w powiecie 'wow- 
skim, w szczególności w okolicach 
Żydutycz, gdzie znajduje się ogiusko 
separatystycznego ruchu ukraińskiego, 
wczoraj w nocy nrzafzlły tair właoze 
bezr ieczeństwe masowe rewizje. W 
tym celu na polecenie władz bezpie­
czeństwa udał się ub. nocy powiatowy

SZEREGU DOMOW BRON PALNĄ.
komendant P. P kom Wyrw icL wraz 
z  kompanią posterunkowych, mzybyłą 
z Mostów Wielkich do Żydatycz, skąd 
rozdzielono następnie patrole i powy- 
jylano je do okolic, jak do Jaryczowa 
Nowego itd Funkcjonariusze oolicyjni 
dokonali licznych rewizji, przyczem 
znaleziono w nzeregu demów bron 
palną. Nad ranem ekspedycja powróci­
ła do Lwowa.

Częściri/e wstrzymanie rucha
tramwajowego w  niedzielę i poniedziałek

Z POWODU OBCHODU ŚWIĘTA MIA ST I W ĘDZI NARODOWYCH WYŚCI­
GÓW SAMOCHODOWYCH.

jjwów, 6. września.
Dyrekcja Miejskiej Kolei Elektrycz­

nej zawiadamia, że dnia 7. bm. ( i  i. 
w niedzielę) z powodu obchodu Święta, 
Miast zostanie wstrzymany ruch wo­
zów tramwajowych na przestrzeni 
Teatr Wielki, Rynek, wyiot ul. Sykstu-

skiej, p’ Halicki od gdiziny 9.30 do 
12-tej. W czasie prze-rwy ruchu w o z y  

linji „2“ kursować bedą z dworca 
głównego pTzez ul. Pełczyńską do 
Paiku Kilińskiego i z  powrotem. Wozy 
innych linji dojeżdżać hędą tylko do 
śródmieścia do wyżej wymienionych

punktów, a dalsze kontynuowanie ja­
zdy odbywać się będzie przbz przesia­
danie. Wozy and „ li kunsjwiać bę­
dą w czasie obchodu normalnie do 
placu „Targów Wschodnich” , nato­
miast ruch wozów linji „T* odbywać 
się bidzie od rogu ulicy Batorego 
(wylot placu Balickiego) do placu Tar­
gów Wschodnich przez ulicę Zyblikie- 
wicza.

Antobnry miejskie linji „E i „C
dojeżdżać będą w czasie obchodu z ro- 
gątki stry jskiej do pl. Halickiego przez 
ul. Zyblikiewicza, Piłsudskiego i Bato­
rego.

Dnia 8. bm. tj. w poniedziałek z 
powodu Międzynarodowych wyścigów 
samochodowych w godzinach między 
12 a 19 popoł. z, -tank wstrzymany 
rncŁ wozów tramwajowych w ulicy 
Pełozyń-iLiej i nlicy św. Zofji. W zwią.

B I E L I Z N Ę  MĘSKĄ poieca

MOTYLEWSKI i TERICH
L w ó w ,  H o t e l  6 e o r g e ’ a  

Plac Marjackl 1. 7108 Tel. 47-44.

zku z powyższem cześć wozów linji 
„11“ benzie kursować w czasie przer­
wy tylko na odcinku Dworzec gł.—  
Remiza M. K, E, W ólką, zaś część na 
odcinku „Plac Targów Wschodnich—■ 
ul. Pułaskiego Wozy pectwójne linj. 
„2“ z Dworca gł. i lin i „9“ ż Gabrje- 
lówki dojeżdżać będą do pętlicy Wały 
Hetmańskie, zaś wozy pojedyńcze 
tych linji dojeżdżać hędą do ulicy Pił­
sudskiego. Wozy „T“  kursować be.dą 
z  Dworc i gI ul. Gródecką do ul. Pił­
sudskiego. Wozy linii „12“ z Łycza- 
kowa dojeżdżać będą do ul Piłsudskie­
go (przed wylotem -u' Zielonej'." Do 
Szkoły Przemysłowej i Pl. Targów 
Wschodnich będzie możliwym dojazd 
tylko przez przesiadanie z  wozów do­
jeżdżających do ul. Piłsudskiego (Zie­
lona) na Wozy, kursujące z ulicy św. 
Zofji

W  czasie wyścigów autobusy miej­
skie „B“ i „Cl“ kursować będą z placu 
Mariackiego przez ul. Akademicką, 
Na Skałce, Jabłonowskich, Wołoską 
do Pensenkówki i Rogatki Stry: jakiej 
i z powrotem temi samemi ulicami

In.-%. J. MORACZEWSKI.

T a j n e  o r g a n i  ?  a c
w  It. G a l i c j i  p r s ^ d  4 0  l a l y $)

W y j ą t e k  z  k s i ę g i  p a m i ą t k o w e j ,  w y d a -  
n  i p r z e z  p r a f .  W .  B O K Z ^ M S K I E G U .

W roku 1892 urbanizacja nasza, po 
siedmioletniej pracy, osiągnęła naj­
wyższy punkt swego rozwoju. Zdoła­
liśmy opanować wszystkie instytut,e 
młodzieży akademickiej we wszyst­
kich pięciu (wliczam Dublany) w yż­

*) W  związku 7. drukowanym w ostat­
nich dniach wyciągiem z pamiętmka p. 
wiceprez. Chajesa, otrzymujemy od p. 
Adolfą Pfiitzuera, który w uwvin czarie 
stał w Tarnopolu na czele tajnej organi­
zacji, pismo z piuśbą o aprobowanie 
przypuszczenia p. Chajesa, jakoby baic- 
rówki w Tarnopolu sprowadzono z pole­
cenia wyższych władz Białego Orla, 
względnie organizacji. P. Płiitzner pro­
stuj- że wówczas powstała samoistna 
organizacja młodzieży nieoidJegfośr.o- 
wej w Tarnopolu z odcieniem posypo­
wym bez żadnego związku z istmejące- 
mi we Lwowie 'kolami i że młodzież 1*.‘r- 
nopolska, należąca do niej -rzy wdziała 
początkowo batorówki, a potem S infe- 
deratki i w nich przyjechała na i.jazd 
sokoli do Lwowa w r. 1892. Dopim i po 
tym zjeździe —  wyjaśnia p. Pfutzoer — 
organizacja lwowska nawiązała stosui ki 
e tamujolsk§.

szych uczelniach Lwowa.
Nieco słabsze były nasze siły w 

Erakowie, w  którym wpływy ugodo­
wych stańczyków na młodzież były 
wielce agresywne i silniejsze niż we 
Lwowie, ale i tam .mieliśmy w  obu 
wyższych -zakładach naukowych swo­
je organizacje-, dostatecznie ruchliwe. 
Siecią organizacyjną objęliśmy wszy­
stkie wyższe klasy polskich szkół śre­
dnich Galicji, nie wyłączając niedo­
stępnego dla nas aż do tego roku, gi­
mnazjum w  Tarnopolu

Byliśmy przekonani, że rząd dusz 
młodzieży polskiej, przynajmniej jej 
lepszej części, jest w naszych rękach. 
Zdecydowaliśmy tedy narzucić przez 
rok 1893 całej młodzieży żałobę naro­
dową w stuletnią rocznicę drugiego 
rozbioru PolsKi.

Przed rokiem 1893 zarządziliśmy 
obchodzenie żałoby przez członków or­
ganizacji, wywołało to jednak pewne 
oddźwięki wśród starszego pokolenia,

w  formie utyskiwań „Stańczyków" na 
nierozważną politykę młodzieży. Ta 
reakcja na ów nieśmiały krok naszej 
organizacji, obudziła w  nae poczucie 
siły i 'znaczenia. Pobudziła nas do 
śmielszego wystąpienia na zewnątrz. 
Zorganizowaliśmy tedy publiczny wiec 
młodzieży w niu 20, listopada 1892 r. 
w lwowskiej sali ratuszowej. Wiec je­
dnomyślnie uchwalił onenodzenie ża­
łoby narodowej w t .  1893. Zewnętrz­
nym symbolem miało być wstrzymanie 
się od zabaw, Treścią miały być czy­
ny pozytywne. A więc uchwała wiec J 
poleca:

1 Założenie uniwersytetu robotni­
czego dla kształcenia mas robotni­
czych.

2. Energiczne popieranie niedawno 
założonego Towarzystwa Szkoły Lu­
dowej.

3.. Popieranie „rzemysłu krajowego 
przez zaspakajanie swych potrzeb ma­
terialnych li tvlko z wyrobów krajo­
wych

Ł  Założenie organu młodzieży, wy­
powiadającego jej czucia, myśli i dą­
żenia.

Sprawa za ło ż en ia  uniwersytetu ro­
botniczego z n a la z ła  9ię wśród uchwał 
wiecu jako odblask ciągłych dyskusji

i polemik, toczonych między naszą or-. 
ganizaeją, a coraz wyraźniej zaryso­
wującym się już wówczas we Lwowie 
obozem socjalistycznym.

Próbowaliśmy istotnie zrealizować 
len punkt programu. Opracowałem 
program wykładów popularnych z dzie 
dżiny socjologii, ekonomji i nauk tech­
nicznych. W  Bratniej Pomocy studen­
tów Politechniki streszczono i powie­
lono dzieło Ernesta Haeckla, jako pier- 
wsze z zapowiedzianych streszczeń (co 
pTaw da  na tern się skończyło).

Zwróciłem się do p. Tadeusza Ro- 
.manowicza, wodza obozu demokratycz 
nego, walczącego wytrwale ze „Stań­
czykami", z propozycją firmowania 
uniwersytetu robotniczego, mającego 
być zorganizowanym przez młodzież. 
Odmówił, powołując się na to, że byt 
dopiero niedawno, bo w r. 1891 założo­
nego, towarzystwa Szkoły Ludowej 
nie jest zapewniony. Jednym z głó­
wnych twórców TSL. był właśnie Ta­
deusz Romanow icz. Zresztą pomysł 
tworzenia tegu rodzaju instytucji bar­
dzo mu się podobał, uznał tylko za 
rzecz niepoważną, dlatego, że zabiera 
się do jej zakładania ucząca się je« 
szcze młodzież.

(Ciąg dalszy nastąpu.
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Czy zarozumiałość młodzieńcza
^agbanienie, naa którem jesi l 2 e ( 2 q 2f q :  warto się zastanowić.

i.'" ów, 6. września
{ = )  Jedną z w&d, którą rodzice 

szczególnie usiłują zwalczyć u młodzie 
ży, jest

zarozumiałość
Wydaje się ona specjalnie przykra i 
uciążliwa dla otoczenia, każdy bo­
wiem zna dorosłych megalomanów, 
ludzi z reguły „nieomylnych" i n'e 
uznających niczyjego zdania i wie, 
jak trudna i ciężkie są stosunki z  ni­
mi. Dlatego zauważywszy identyczne 
objawy u młodzieży, rodzice nie o- 
rjentują S’’ę, że podobieństwo jest tyl­
ko .cwnętrzne Źródła zaś owej pseu­
do - zarozumiałości są zupełnie inne, 
a skutki niekoniecznie muszą być 
groźna. Nie orjentują się również, że 
tępienie niektórych objawów t. zw. 
zarozumiałości u młodzieży muże przy 
Oieść młodzieży nieobliczalną i niepo­
wetowaną krzywdę.

Zastanówmy się nad źródłem tych 
niepokojących serce rodzicielskie ob­
jawów K.lkunaetoletni człowiek, na 
zasadzie zdobytych samodzielnie ob- 
serwacyj zaczyna tworzyć sobie 

własny światopogląd.
N'e'yiko może, ale wprost musi ró­
żnić się on od światopoglądu rodziców. 
Młodzież, nie mająca wielu kompli- 
kacyj życiowych, nie skrępowana jak 
dorośli, tysiącem względów społecz­
nych i towarzyskich, o mestępione; je­
szcze wrażliwości —  je.et czulszym apa­
ratem odbiorczym. Dostrzega i notuje 
w pamięci odcienia i drobiazgi któ­
rych starsi nie dostrzegają, lub świa­
domie nie biorą w rachubę. — uaud- 
wr-ót zaś nie rozumie i nie zna wielu 
dostępnych dla dorosłych spraw i u- 
czuć '

Operuje w ;ęc w  tworzeniu świato­
poglądu innym materiałem, niż my. 
Poza tern b uduje go według innych *a- 
ead, nad których ukształtowaniem 
przerośli, nawiasem mówiąc, sam' ro­
dzice, wpajając od dzieciństwa pod­
stawowe i. nie ulegające wątpliwości 
zasady etyki chrześcijańskiej. Dziecko, 
nie napotykając w swem doświadcze­
niu życiowem większych trudność, w 
przestrzeganiu etyki, w wieku mło­
dzieńczym kryteija te przyjmue jako 
podstawą swego światopoglądu i wszel 
kie odchylenia potępiać bedz;e z całą 
b .Twzgiędnoecią,

Umiejmy wysłuchać czyjegoś zda­
nia spokojnie i choćby było krańcowo 
różne od naszego i choćby je wygła­
szały ssobv...' 13-letnie... byle zdanie 
to nie mosło zapowiedzi wystąpień 
czynnych, mogących komukolwiek 
przynieść szkodę, nie staranny się za 
wszelką cene aprostować jo  i przeko­
nać tego, co je wygłasza.

Lecz zbyt ‘ iu tow o  karcąc zarozu­
miałość, której podkładem jest wła­
ściwie młodzieńcza wiara w zwycię­
stwo, można za jednym zamachem wy 
plenić doszczętnie ufność we własne 
siły. Niejeden z ludzi, dziś dorosłych, 
gdy bras wiary zatrzyma go w pół 
drogi do celu, czuje, że zszarpał ą w 
młodzieńczych walkach z otoczeniem, 
które nazbyt gorliwie chciało go u-

Dr. Emi! Daw dctt cz
POWiłÓCIŁ i ordynuje " l — 12, 3—5. 

Leczenie prąciem falowym w roz­
maitych cierpieniach. 7«64

chronić przed przysziemi rozczarowa­
niami.

Dlatego my, doroślenie powinni­
śmy przelewać w młodzież zbyt wielo

„doświadczenia" życiowego
i nie prostować jej dróg, zanim je Je­
szcze znalazła. N ;e należy rozdmuchi­
wać do niebywałej wielkości niewin­
nego przeceniania własnych sił, bo 
pozbawia to młodzież wiatą w siebie. 
Z drugiej jednak strony, należy pamię­
tać, że obowiązuje tu.aj—• jak w tylu 
innych sprawach —  zasada złotego 
Srodika. Takt i serce powinny rodzi­
com i nauczycielom wskazywać drogę 
właściwego postępowania z młodzie­
żą...

CENTRALNE ZAWODY STRZELECKIE O MISTRZOSTWO P. W . J!K!0 r. 
W E LW OW IE. —  Rozdawanie nagród prze* Dow. OK. VI. gen. Popowiizs.

H lstorja z  tysiąca 
i jednej nocy. N i e s a m o w i t a  p r z y g o d a
w łam yw acza paryskiego.

(K O R E S P O N D E N C J A  W Ł A S N A  . G A Z E T Y

Paryż, w wrześniu.

Marny nową sensację, tym razem 
francusko - poiską, która pasjonuje 
od dwóch dni uietylko szerokie koła 
czytelników francuskich, ale i władze 
francuski,*, zarowno, jak i polskie. Hi- 
storja z tysiąca i  jednej nocy.

Jeszcze przed 6-ma miesiącami po­
licja przytrzymała znanego na gruncie 
paryskim eleganckiego włamywacza^ 
Andre StiłiKemana, który w  przyszłym 
miesiącu stanąć ma przed sąaem przy­
sięgłych w Wersalu. Podczas ostatnie­
go przesłuchania go przez sędziego 
śledczego, Steikeman opowiedział sę- 
d: temu niezwykłą przygodą, która spo­
wodowała władze sądowe do wszczę­
cia noweg śledztwa i do zbadania 
podanych przez włamywacza faktów 
na miejscu.

Pewnej nocy mianowicie, po spę­
dzeniu wieczoru w teatrze, Sterkeman, 
wsiadłszy do swego auta, postanowił 
wybrać się tej samej nocy jeszcze na

małą wyprawę do Yancresson, niedu­
żej miejscowości w  pobliżu Paryża i 
zamieszkałej w  dużej części przez Pa- 
ryżan. Miał tam już upatrzoną willę, 
•którą Tzeczywiście w ciągu pół godziny 
„opatrzył" i już zadowolony z wy­
prawy, wracał spokojnie do Paryża, 
gdy dostrzegł samotną willę, stojącą w 
ogrodzie. Natychmiast zaświtała w  je­
go umyśle możliwość wykonania do­
datkowej pracy „po drodze". Wysko­
czył przeto z auta i stanął przed furtą. 
Po chwili namysłu przeskoczył mur 
ogrodu, przeszedł ostrożnie przez ogród 
i otworzył sobie bez trudu drzwi willi. 
Stanął w długim hallu i posłyszał wy­
raźnie dobiegające z przeciwnego koń­
ca chrapanie. Wobec tego przezornie 
skierował się ku bocznym drzwiom i 
po ciemku schodzić począł ku piwni­
cy, skąd spodziewał się znaleść dru­
gie wyjście do kuchni, a stąd do dal­
szych apartamentów.

Błysk ślepe.1 latarki ośw ietlił młodq kobietę.
Znalazłszy się juz w piwnicy, wła­

mywacz wyczuł instynktem, rządku 
zawodzącym ludzi jego „zawodu", że 
nie jest sam. Chwilę etał nieruchomy, 
potem nagłym, zdenerwowanym ru­
chem wyjął z kieszeni ślepą latakę i 
zaświecił ją. In  swemu największemu 
zdumieniu, .postrzegł przed sobą sie­
dzącą - kuczki na barłogu słomy 
młodą dziewczynę, która patrzyła na 
niego spokojnie, szeroko otwarlemi o- 
czyma. Przez moment patrzyli w sm- 
bie, wreszcie bandyta zaczął badać o- 
toczenie. Wilgoć, zaduch, zgniłe i na 
pół zgryzione przez szczury worki, 
k a ł.. W pamięci włamywacza odżyła 
czytar.a w  jakiejś sensacyjnej powie­
ści scena: żywcem zamurowana, Prze­

jęty do głębi, przykucnął przed dzie­
wczyną i najdelikatniej w świecie 
zaczął do niej przemawiać:

—  Nie obawiaj się niczego. Nic 
złego ci się nie stania. Powiedz je­
dnak, co tu robisz?...

Na dźwięk jego głosu, dziewczyna

O B Ł Ą F f t H A  P O L K A  

W I Ę Z I O N A  W  P I W N I C Y

P O R A N N E J " )

wybuchnął a głośnym, przeraźliwym 
śmieciłem. Nieustraszony wTłamywracz 
poczuł dreszcze. Widział, że ma do 
czynienia z obłąnaną i obawiając się, 
by swym śmiechem nie zwabiła do­
mowników, dotarł po omacku do wyj­
ścia, przebiegł gnany przerażeniem, 
ogród, jednym snsem przesadził mur, 
wskoczył db auta i zniknął.

I dopiero teraz, po 6-eiu miesią­
cach, wyjawił lajeir mcę tej niesamo­
witej nocy przed sędzią śledczym.

Sędzia wprawdzie nie bardzo do­
wierzał słowom włamywacza, wiado­
mo bowiem, że „strach ma wielkie o- 
czy", niemniej jednak uważał że swoj 
obowiązek, zbadać prawdziwość jego 
opowiadania. Wysłał pipeto na miej­
sce agentów, którzy starają się o- 
S wie tlić wszechstronnie tajemniczą
spiawę. Szczegóły dotychczasowego
śledztwa przedstawiają się dość nie­
zwykle. Jakkolwiek bowiem rodzina
zatrudniająca obłąkaną. dziewczynę, 
twierdzi, że tylko na noc zamykała ją 
r piwnicy, aby nic wyszła i nie prze­
padła, to jednak władze policyjne 
stwierdziły, że • pomieszczenie dzie­
wczyny w piwnicy, nie odpowiadało 
najelementrrniej&zym wymogom, i że 
Sterkeman bynajmniej nie przesadził. 
Co więcej, stwierdzono, że nietylko 
pracodawca i jego rodzina, ale i dzie­
wczyna pochodzą z Polski!

K sią d z jako  tłu m a c z.
Ponieważ jednak z dziewczyną nie 

można się bj ło w żaden sposób roz 
mówić, zabrano wszystkich na mero- 
dwo, przywołano, przebywającego w 

Vaucresson księdza polskiego w cha­
rakterze tłumacza i dopiero przystą­
piono do bzezegółowego przesłuchania 
bohaterów niezwykłej histo-ji. ■ Nieludz

W y t w ó r n i a  k i l i m ó w  a rty s tyc zn y c h
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kim pracodawcą oka2al się niejaki 
Sterling, obywatel polski, u którego 
dziewczyna. Makryna Kowalczyk, 
przebywa już od blisko 2 laŁ Sterling 
przyznał się cynicznie, że ponieważ 
Makryna jest sierotą, a w dodatku o- 
błąkaną, nie płacił jej gotówką za pra­
cę, lecz dawał- je»j pomieszczenie (?) 
i żyw ił ją (jak? — śledztwo zapewne 
też wykaże). Z nieszczęśliwej dzie- 
wczymy natomiast nie udało się wydo­
być ani jednego słowa.

Władze starać się będą stwierdzić, 
czy dziewczyna była już obłąkaną, 
zanim przyjęta została do pracy pTzez 

Sterlinga. a w takim ~azie. w jaki ppo- 
sób została pizyjęta, czy też postra­
dała zmysły na skntek nieludzkiego 
traktowanie ‘ej. Pierwsza ewemual-
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ność jest mało prawdopodobną z wielu 
wzglęaów. Przede-wszystkiem dziewczy 
na nie mogła przyjechać ima, guyż 
liczy dopiero lat 18-cie, a w  Polsce o- 
bowiązuje zakaz emigracji dla kobiet 
niepełnoletnich. Jeśli przybyła z ro­
dzicami i we Francji już straciła zmy­
sły po stracie rodziców, to pierwszy 
lepszy żandarm, czy policjant byłby 
spntkał błąkającą się po nlicach i spo­
wodował jej zatrzymanie, a następnie 
oddanie do zakładu dla umysłowo cho­
rych. Przez żadne biuro pośrednictwa 
pracy dziewczyna ao SteTlinga dostać 
się nie mogła, gdyz trudno z niej w y­
dobyć ' jedno słowo, nie można więc 
przypuszczać, że czyniła starania o 
pracę, wymagające pewnej inteli­
gencji.

Na razie dziewczyna umieszczona 
została w  miejscowym szpitalu.

L. K ski.

NADESŁANE.

R A G U S Y
JES&BJNE

AK SIELSKIE i K R A J O W E

najtaniej poleca

CH. STADLER
L w ó w  ■■ Jagiellońska 15.
  »

Lekarz cnorób wewnętrznych 
i nerwowych

D r. 0 . M A R G U L IE S
7925 LWÓW, ASNYKA 6. Tel. 35-26. 

P O W R Ó C I Ł .

P o d z ię k o w a n ie .
\> seystkim, którzy wzięli udz.al vr po­

grzebie najdroższego ojca ś. p. Ludwika 
Wachowicza, a w szczegół ilości Y/ice 
Dyr. Piwońskiemu, Inż. Zielińskiemu 
oraz kolegom składam serdeczne podzię­
kowanie

Anna Wachowicz, 
7891 Helena Slalmka.

FEJLETON „GAZ. POR.“ z 7. IX. 1930.—    1
OSYP DYMÓW.

Zn a jo m o ś c i 
z  le tn is k a .

Nazywa się Mever, a może Schultz. 
Albo też Babel. Jesl żonaity. Poza- 
tem —  możliwe że ow; tęga blondy­
na z, ustami nakairminowanemi, koły­
sząca się w biodrach, jest jego siostrą.

Mever nie ma dzieci. Ale kim są 
ci dwaj chłopcy, którzy stale znajdują 
się w pobliżu niego, Jeden z tych 
chłopców wydawał eię wczoraj dziew­
czynką... Niezmiernie trudno wyznać 
się w sprawach życiowych znajomych 
z letniska

Meyer zaś znowu sądzi, że pan na­
zywa się Kurz. Jakkolwiek nie siedział 
pan nawet nigdy koło Kurza. Pozatem 
jest on przekonany, że pochodzi pan 
ze Stuttgartu, i że ma pan tam falbry- 
kę. Jest on o panu tak sarno niedo-

FRANCISZEK U uSZ K O W IC Z
właściciel Restauratfi i Kabaretu „A  L H A M B R A“

poleca na cały czas Targów Wschodnich restaurację czynną od godz. 9-tej rano. 
Menu z j-ch dań Zł. 3* od godziny 12 tej do 4-tejj.

Kuchnia pierwszorzędna. - - - - -  Piwo lwowskie wprost z  beczki
Wieczorem kabaret z występami pierwszorzędnych artystów zagraniczn. i krajowych.

to,#*!,,.,. „-Aiżj, „..iły?;# .1 M*

K O B IET A  T O K E A D O i- m
.3NOWTJ BARBARZYŃSKIE WALKT BYKÓW.

(D o  ryciny na str. 1).

Lwów, 6 września.
(—) Przez jakiś czas zdawało się, 

że walki byków, ta krwawa rozrywka 
motłochu, zaczyna tracić i woją siłę 
atrakcyjną. Tymczasem w ostatnim ro­
ku ilość takich „imprez" znowu zna­
cznie się powiększyła. I to nietylko 
w Hiszpanji, lecz także we wszyst­
kich krajach, zamieszkałych przez lu­
dność hiszpańską, a więc przedowszy- 
stkierp w całej mmeryce południowej 
i środkowej —  z wyjątkiem Brazylji...

Żvłka finansowa kilku przedsię­
biorców. nie wahających się przed ni- 
czem, byleby tylko dobrze zarobić, 
stara się znowu pobudzić dzikie in­
stynkty szerokich mar.. ■ W tym ceiu 
posługują się ci ludzie najrozmaitsze- 
mi, nieraz wprost ohydnemi środka­
mi. I tak nieuawno można było w y­
czytać w  gazetach hiszpańskich, że 
znowu zostaną wprowadzone, przez 
jakiś czas zaniechane, strzały zapa 
lone...

Niemniej należy potępić wypadek, 
który przed kilku dniami zdarzył się

w  wielkiem mieście hiszpańskie m, 
Monterey. Calja Montalean, najpię­
kniejsza aktorka meksykańska, c - 
świadczyła gotowość wystąpienia w 
walce byków w roli —  toreadora...

Olbrzymie masy ciekawych napły­
nęły na arenę, aby przypatrywać się 

sensacyjnemu wydarzeniu.
Ale etało się coś straszliwego... Zale 
dwie aktorka wystąpiła do walki, za­
atakował ją rozszalały byk i wyrzu­
cił ku ogrodzeniu na odległość kilku 
metrów. Na razie doznała ona tylko 
‘ilnycn potłuczeń. Mimo to jednak nie 
zrezygnowała z dalszego starcia, kie­
rując się fałszywą ambicją i dumą. 
Przez jakiś czas walczyła ona znowu 

z roŁwściuczonem zwierzęciem, 
gdy nagle byk znowu ugodził ją, ra­
niąc bardzo poważnie. Tylko dzięki 
przytomności kilku obecnych toreado- 
rów udało się lekkomyślną kobietę u- 
ratować. Na arenę wystąpił teraz 
mężczyzna - toreador, który zabił zrę­
cznym ciosem byka...

NośbaweJ ianepoftcztrjiy
CIEKAW Y PRO 

Lrwów, 6. września.
(= )  Przed sądem rozwodowym w 

San Francisko odbył się niezwykły 
procce., nie notowany dotychczas w 
kronikach sądowych:

Pewien mąż zdecydowany przeciw 
nik współczesnej mody kobiecej, za- 
żadat od swojej żony, aby nosiła zu­
pełnie długie suknie i czarne baweł 
niane pończochy. Oburzona małżonka 
zdecydowała, że po-życie z mężem, 
który usiłuje ją cofnąć do czasów 
prababek i narazić ją na pośmiecho-

statecznie poinformowany, jak pan 
o nim.

W "iągu lata suotyka go pan co­
dziennie. Czasem nawet dwa razy 
dziennie. Phz/ muzyce. Lub na'dep 
taku. Albo na plaży morskiej.

—  Dzisiaj jest gorąco —  oświadcza 
.pan jemu, albo on panu, zależnie od 
tego, kto pierwszy otworzy usta.

—  Dzisiaj pada deszcz —  ozna imia 
pan jemu, albo on panu, innym razem, 
kiedy zderzacie się otwartemu para­
solami.

—  Kto bo jest? —  pytają pańscy 
przyjaciele.

—  Bóg raczy wiedizieć —  adpowia 
da pan. — Jakiś Schulz. Poznałem 
go na plaży. Strasznie nudny pan!

Oczywiście, nie ma pan pojęcia, że 
ten Schulz, albo Meyer, czy Babel —  
mówi o panu to samo Gdyż jest pan 
dla niego również —  znajomością z 
letniska.

^.Znajomości z letniska1 ślizgają

CES ROZWODOWY, 
wisko, jest niemożliwe i wszczęła 
kroki rozwodowe

Prawdziwą sensacją był wyrok, 
który przyznał rację oskarżycielce i 
zasądził męża na

wysokie odszkodowanie.
W  motywach wyroku powiedziano: 

Ł „Mężczyzna, który w ten sposób bru­
talizuje swą żonę i usiłuje jej narzu­
cić swą wolę, nie zasługuje na to, aby 
zażywać szczęścia małżeńsk’ego...“

Oto wymowne ostrzeżenie dla mę- 
żów-tyranów!

N A D E S Ł A N E .

T a t a r  <6 w
nad Prutem,

PENSJONAT ZOFJÓWKA
poleca pokoje jasne, ogrzewalne, z cał­
kowitym, czterokrotnym, bardzo smacz­
nym i obfitym wiktem po 10 zł. dziennie. 
Pianino, radjo, bibljoteka, auto. Wiado­

mość w miejscu. 7940

Dr.F.M AHLB. asystent kl. chor. 

skórnj ch i wener.
7918 ord. od 9— 10 i 2— 5

S y k s ł u f k a  4 8 .  Telef. 20-43.

Specjalista chorób wewnętrznych

D r. K A R O L  K U H l
powrócił i ordynuje od 3—5 popołudniu, 

ul. Potockiego 42, telefon 51— 23.
Lampa kwarcowa. 7668

Prześwietlanie Roentgenem. 
 1

Socrjalista chorób skóra, i wener. oraz 
kosmetyki

D r ,  S C h W & M Z
Lwów, Słowackiego 4., naprzeciw głów­

nej poczty. Teł. 16—61.
Usuwanie plam, brodawek, znamion, 
włosów. Leczenie żylaków. Diatermia.

Lampy kwarcowe 5873-10

SPECJALISTA CHORÓB SKÓRNYCH 
I WENERYCZNYCH

E > r „  Ł a u ^ e F F . t e i n
Lwów, Sykstuska 37. (róg Słowackiego) 

POWRÓCIŁ. 7802-10

Zakład Techniczno-Dentystyczny

Tadeusza Silfeermaisa
przyjmuje od 9-1 i 3-7 

Lwów, PI. Dąbrowskiego I. 1.
Tel. 30-19 (obok pasażu Mikolascha) 7718

Dr OTYLIA
FIM STERBUSCH G ILD SE R G O W A

ordynuje jak  w  roku ubiegłym  
w Krynicy 5S.4 w Ha ,Raj“.

,,ELITE-EXFk ESS‘' 
POGOTOWIE KRAWIECKIE  

Lwów, Piłsudskiego 12.
Naprawia na poczekaniu wszerką garde­
robę męską i damsLą po cenie od zł. 
2—5. Przyjmuje wszelkie zamówienia 

krawieckie. 7437-8

P O D A R U N E K  D L A  P A Ń  f
Z powodu likwidacji fabryki objąłem 
sprzedaż pięknych modnych torebek 
damskich od zł. 3— 15. Ruaoif Fluhr, Le- 

gjonów 21. Hotel Bristol.
738M0

się po powierzchni naszego życia 
przelotnie —  i nie mogą nigdy stać się 
prawdziwymi zna.omymi. Noszą one 
szczególne piętno. Wyłaniają się i 
wnet znikają. Ze znajomym z letniska 
może pan co wieczora grać w karty, 
może pan wygrywać lub przegrywać 
duże sumy, może pan miesiącami ja­
dać przy jednym stole, cizy dzielić 
z  nim pokój —  mimo to pozostanie on 
zawsze epizodem w pańskiem życiu. 
Ileż takich znajomości zawisło na 
długim sznurze naszego istnienia?

Nadcnodzi jesień, staje się zimn-o. 
Czas wracać do miasta. Po raz ostatni 
przechadza się pan nad morzem. —  
O, jak szumj,! I nie spotyka pan już 
swego nieznajomego znajomego. Nikt 
nie donosi panu, że dziś jest zimno 
i że noc była wietrzna. Nikt nie opo­
wiada panu tego, co wie pan już 
z gazet. Ale pan nie myśli nawet o 
nim. Znikł on z pańskiej pamięci, z 
pańskiego życia Znajduje się pan tuż 

znowu w  swojem ,,prawdziwem“ . zi-

mowem kole: krewni, przyjaciele, dłu­
żnicy- ..

Tal mijają lata... Aż w pewien 
brzydki poranek spotyka pan kondukt 
pogrzebowy. Za trumną garstka naj­
bliższych.

—  Kogo chowają? — pyta par
—  Bertelsa.
—  Kogo?

—  Ale znał go pan przecież* Nie 
pamięta pan? Wtedy w locie...

Okazuje się, że jest ło pa ński zna­
jomy z letniska. I teraz dowiaduje się 
pan, że był on. inżynierem, i bardzo 
zdolnym i dobrym człowiekiem. I że 
te dwie ' młode panienki, które —  
płacząc —  id? za trumną, to właśnie 
to, co pan kiedyś uważał za chłop­
ców...

I tak dowiaduje się pan wreszcie, 
kto był pański znajomy z lotniska.

Albo odwrotnie —  on dowiadują 
się o panu —  przy podobnej okazji.

Tłum. Ast ot.
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S Ą D  L W O W S K I  S K A Z A Ł
w y s ła n n ic zk ą  G . P . U .

STA 3 LATA YTEZIENl/. ZA SZPIEGOSTWO.

K R O N iK A
W R Z E Ś N I A

SobotaU Zacharjasza !

fiEDAKUJA BEZWARUNKOWO MANU­
SKRYPTÓW NIE ZWRACA.

TEATR W IE I KI:
Sobota 6. bm. o 8 wlecz. „Żydówka", 

Dpera w 3 akt. HaIevy‘ego. Gąść. występ 
M. Prawdzica.

Niedziela 7. bm. o.3 popol, „Skowro 
nek‘‘, operetka w  3 akt. Lehara.

Niedziela 7. bm, o 8 wiecz. . Carmen.", 
opera w 5 akt. Bizeta. Gość. występ Czar 
neckiego, Massiniego i Zaleskiego.

Poniedziałek 8 bm. o 8 wiecz. „Mane . 
wry Jesienne", operetka w 3 akt. Kaima- 
na Występ Fontanówny i Polańskiego.

*
TEATR MAŁY:

Sobota 6. bm o 8 w. ,,Papa-kawaler“ 
kom. w 3 akt Carpentera.

Niedziela 7. bm. o 3 popol.. ,,Papa-ka- 
waler" kom. w  3 akt. Carpentera (ceny 
zniżone).

Niedziela 7. bm. o 8 w. „Papa-kawa— 
ler".

*
TEATR ROZMAITOŚCI:

Sobota 6. bm. o g. 8 w. „Zwycięstwo" 
Conrada-Korzeniowskifigo.

Niedziela 7. bm, o g. 3 popol. „Zwy­
cięstwo ' (ceny znizone).

Niedziela 7. bm. o g. 8 w „Zwycię­
stwo".

A
REPERTUAR KINOTEATRÓW. 

APOLLO: „Parada miłości" z Mauri- 
cem Cbevalier, operetka filmowa.

CASINO: „Proces Mimi Beilamy". 
UOLOSSEUM: Z powodu rekonsTuk- 

cji Kino nieczynne.
CHIMERA: „Bebe i Ska“.
FATAMORGś NA: ,,Dwa pokolenia" o- 

raz „Niewiniątko".
GRAŻYNA: „Awantury miłosne" z

Harry Liedtkem.
KOPERNIK: Dźwiękowy „Tajemnica 

lekarra".
LEW: Z powodu odnowienia sali f in­

stalowania aparatu dźwiękowego kino 
zamknięte.

LUNA: „Za grzechy młodości" w gł. 
roli Lon Chaney.

MARYSIEŃKA: Dźwiękowy „Tajem­
nica lekarza".

OAZA: „Miasto miłości" i występ 
Hańskiej i Kowalskiego.

PAŁACE: Operetka filmowa Straussa 
„Wesele w Hollywood".

PASAŻ: Tom Mis oraz dodatek dźwie 
ku wy.

PAN: „Tancerka z Moskwy". 
PROMIEŃ: „Zahia, córka Szeika". 
SFLENDID: „Noce w pustyniach". 
STYLÓW7A7: „Czarny orze)" i „Wam  

piry Warszawy".
UCIECHA: „Gdzie Wschód jest

Wschodem" oraz „Pat i Pataehon Boha­
terowie".

Jesienno-zimowe
artykuły Już nadeszły.

Spieszcie do firmy

A M E R I C A N  K O U S E
Lwów, Kopernika 5. 

SPECJALNOŚĆ:

RAGLANY, TRENCHCOATY, KURTKI, 
PULLOVERY I KAMIZELKI WEŁNIA­

NE. KAPELUSZE, RĘKAWICZKI.
76i)7-3

B A G L T E L A
n r s .  H v t  o-aacr.
Wielki program kabaretowy

z VIVIAM-DAPEWSKIM na czele 
Początek o godz. 5. popoł. 7863

KOŁDRY, materace i pościel, po naj­
tańszych cenach poleca l-ma R. Drżała. 
ChoTążczyzr i 5, obok Kina „Apollo". 
Przerabia kołdry po 6, materace po 8 zł.

7432-20

Lwów, 6 września.
(—) Wczoraj w  południe zakończy­

ła się rozprawa tajna, odbywająca 
w sątLda lwowskim siwku Rosjan­
ce Zenaidzie Aioisso aj, agentce G. P. 
U., uskarhonej przez prokuratorię we 
Lwowie o zbrodnię Bzpiegostwa, Roz-

liwów, 6 września.
(—■) Onegdaj w  południe w  Brzeźa- 

nach na. podwórzu przy ul. Szewczen­
ki 4 bawiły się dzieci napalnlkiem 
rocznego granatu, przyc^em zapalnik 
len eksplodował i ciężko poranił dt o- 
je dzieci Przyszlaka, 0-letnią Enizję 
i półtoraletn’ego Alekrandra. Tego o- 
slatnifcgo odwieziono do szpitala we

prawa zakończyła sie wyrokiem sią­
kającym Zentidę Aloisse na trzy lata
ciężkiego więzienia. Oskarżona, Ltóra 
nie miała obrońcy, wyroku ani nie 
przyjęła, ani też nie zgłosiła odwoła­
nia.

Lwowie. Jak stwierdzono następnie, 
8-letni syn Przyszlaka zapalnik ten 
znalazł w  ogrouzk. pod oknem miesz­
kania budowniczego Władysława 
Hertmana, którego syn jest członkiem 
Związku Strzeleckiego i prawdopodo­
bnie z ćwiczeń przyniósł zapaln’k do 
domu. Dalsze dochodzenia w toku.

LOPP. w S/gniówte pod Lwow*m, a mia 
nowicie: do dnia 20. września br. poda­
nia należy składać w Miejskich lub Po­
wiatowych Komitetach LOPP., które naj 
dalej do dnia 1. października rozpatrzo­
ne podania przedstawię Dyrekcji Szkoły 
mechaników lotniczych LOPP Bliższych 
informacji udzielają Komitety Powiato­
we lun Miejskie LOPP, oraz Komitet 
Wojewódzki LOPP. we Lwowie pl. Smol­
ki 1. 3.

Kontyngenty przywozowe na IV ty 
kwarta1 br. Izba przem ysłowo-bandMwa 
w p  Lwowie zawiadamia, że przyjmuje 
pcaauia o zezwolenie przywozu towa­
rów zakazanych na IV. kwartał i r. 
w nieprzekraczalnym terminie do dnia 
18 bm.

Z „Gwiazdy". Wydział Slow. wzywa 
wszystkich członków do wzięcia pre- 
mjalnego udziału w ubcind-iie .Święta 
ul- Lwowa" w  niedzielę 7. bm. pod sztrn 
darem Stow. Punkt zborny o godz. fi 
pii-Cdpoł. przy ul. Zielonej (dwctztc 
miejski buujwlany).

Wpisy do Wieczornych Szkłu f Kur­
sów dla dorosłych z prawami azból pu 
biicznych rozpoczną się 8. om. od g. 7 
wiecz. w następujących szkołach: I. m  
szkole męskiej im. M Konopnickiej, ul. 
Zielona ltl, II. w szkole męskiej Kolejo­
wej, ul. Dojazdowa, III, w szkole mę­
skiej im. Sobieskiego, ul. Zamarstynow- 
ska.

Krotiiku policyjna.
(— ) Rabunek. Przedwczoraj rano na 

polach gminy Ostrów giow. Jarosław), 
dwaj osobnicy uzbrojeni w laski, napadli 
na Annę Osniaa z Wietlina i pod groźbą 
pobicia zrabowali jej 10 zł. i 30 gr , po— 
czem zbiegli. Zawiadomiona policja za 
rządziła pościg.

(—) Włamania mieszkaniowe. Marju 
lakobczyk doniosła policji, te wczoraj 
rano poucza* jej nieobecności dokonano 
włamania do jej mieszkania i skradzio­
no bieliznę, sznurek pereł łącznej warto­
ści 800 zl.

(— ) Nagły zgon pułkownika n nlłey 
Wczoraj późnym wieczorem u zbiegu u- 
lic Sykstuskiej i Szajnochy zachorował 
nagle Roman Wesołowski, pułkownik 5. 
pap-u, a przywieziony natychmiast to 
szpitala powszechnego zmarł. J f3 t siwier 
dzono pułkownik Wesołowski zmarł na 
udar sercowy.

(— ) Aresztów f*nla. Do arpsztow poli­
cyjnych oddano wczoraj Aiek«ai,dra Ma 
jewskiego, funkcjonarjusza kolejowego 
za oszustwo, Semena Nyczaja za kra­
dzież obuwia i bielizny wartości 20u zł. 
na szkodę Jakóba Sommcrsteina, Miko­
łaja Pasiecznika za kradzież matefjalów 
budowlanych z budowy przy ul. Wulec- 
kiej, Józefa Eisenberga jako poszukiwa­
nego przez sąd w Krakowie Jana I Ste­
fana Kowalczuków, poszukiwanych za 
kradzieże, Jana Donera, dozorcy realno­
ści przy ul. Teatyńsktej 3 za rozbicie sie­
kierą drzwi mieszkania dra Józefa File- 
sa oraz odgrażanie się mu zabiciem i 
ElipschUtza ze Zniesienia za sprzeniewie 
rżenie kwoty &a zł. na szkodę swego pra­
codawcy Maksa Fiihrcra, zamieszkałego 
w Zniesieniu.

 r

ODPOWIEDZI REDAKCJI-
WPan Dr. T. B. we Lwowie. Uprzej­

mie dziękujemy, ale mamy już nawiąza­
ny kontakl.

WPan Wacław R. Jedno z zdjęć umie­
ścimy w dodutku.

7 kraju..
Sukces uyr. Czaru»wa*ieg« w W ar­

szawie. Dyr. Czarnowski, zna&omity od­
twórca’ roli Szweika, został zaproszony 
przez dyr. Szyfmana na występy do Tru­
tni Polskiego, gdzie obją1 po chorym Ja­
raczu tę bardzo odpowiedzialną i trudną 
rolę. Publiczność warszawska przyjęła 
dyr. Czarnowskiego nadzwyczaj gorąco, 
darząc go Hczhemi oklaskami przy o- 
twartej kurtynie. Dyr. Czarnowski grać 
będzie gościnnie w Warszawie aż do 
wyzdrowienia Jaracza.

Celem wzmożenia I pielęgnowania 
kultu pieśni polskiej przystępuje IX. Ko 
ło T. S. L. im. Borelowskiego ul. Osso­
lińskich 10/11. p. do zorganizowania mie 
szanego chóru. Zgłoszenia codi iennie od 
godz 7 do 8 wieczór. Pierwsza próba 
odbędzie się we wtorek tj. dnia 9. bm. 
w lokalu Koła 0 godz. 7 min. 30.

Coś ra każdego
Dnie 7. września br. i każdej następ­

nej niedzieli o jodz. 5 popoł. odbęd-'e 
się w saiacn „Bagateli" pod dyrekcją 
Franciszka Moszkowicza wytworny Ine" 
oclock przy udziale najlepszych ini?:.zo\v 
tańca i całego atrakcyjnego programu 
wieczornego. — Dyrekcja zapr isza cały 
wytworny Lwów, zapewniając najlepszą 
zabawę. V703

Ceremon]<i pierwszego 
pogrzebu

aa nowym cmentarze żydrwskim.

Wczoraj odbyła się na rozszerzonym 
cmentarzu żydowskim przy ul. Janow­
skie, bardzo ciekawa ceren onja po­
grzebu pierwszych zwłok. Zgodnie z 
rytuałem i starodawnym zwyczajem 
pogrzeby te urządzono na kuszt nmi- 
ny. Pierwsze groby wykonali własno­
ręcznie raoini, prezesi gminy, człon­
kowie zarządu i rady, członkowie ra­
dy szpitalnej, przewodniczący bożnic, 
oraz cały szereg pobożnych. Następnie 
po wykopaniu grobów ba^dzK licznie 
zebrana publiczność z rabinami i pre­
zydium gminy na czele asystowała 
przy pogrzebie idwu biednych osób, 
zmarłych przed dwoma dniami i od­
prowadziła zwłoki na miejsce wieczne­
go s^&czynku, —  Uroczystość miała 
wprawdzie charakter czysto rytualny, 
jednak ze względu na obecność całego 
prawie zarządu i rady gminnej, prezy­
dium templu, prezydjum radv szpital­
nej, oraz prezesów różnych stowarzy­
szeń i bardzo licznej publiczności, na­
brała charakteru podniosłego. Pierw­
szym „mieszkańcom* nowego rozsze­
rzonego cmentarza żydowskiego oprócz 
pogrzebu, gmina postawi także na 
własny koszt pomniki ze stosownymi 
napisami.

Z  miasta
Z Towurzygtwa Przyjaciół Sztuk fpk  

nyc_ we Lwown (gmeen Muzeam Prze­
mysłowego. wejście od ul. DżmciuJSy- 
ckich 1 j W  niedzielę, 7. Km. o gu.iz. l l  
W poludn,3 odbędzie się w salach Towa­
rzystw! Przyjaciół Sztuk pięknych przy 
ul Dzieduszyckich otwarcie wystawy o- 
brazów inaugurującej po miesięcznej 
przerwie w sposób oardzo dolairu nowy 
sezon artyst-czny lwowskiego Towczy- 
stwa Z obfitym, a bardzo interesującym 
dorobkiem ostatniego okresu s\vf; twór­
czej piacy występują hk wystawne wrze­
śniowej: pp. 1 lossuk Karol, Mflfolfj Sta­
nisław, Ossecki, W ilk i Soldiiger Anto­

ni. Obok nich wystawał obecna ehejmuje 
także kilkadziesiąt obrazów i iySuukćW 
p. Ja„a Szancera, artysty dotąd n& r.a- 
szym gruncie szerszym kotom nieznane­
go, poważnym zaś obdarzonego talen­
tom. Zbioiowa wystawa jego dziel, któ­
ra przed kilku miesiącami ]vozyskala w 
Kukowie młodemu malarzowi bardzo 
pochlebni głosy krytyki, niewątpliwie 
także we Lwowie wzbudzi zaioterciowa- 
nic powszechne. Wystawa otworu jest 
codziennie od godz. 10 do 15 pnpoł.

Nowa placówka szkolna Z nowyn lo­
kiem szkolnym powstała przy żeńskiej 
szkole puwszechnci im. św. Marjl Magda 
lenj ważna placówka wychowawcza, a 
mianowicie przedszkole dla dzieci od 4 
lat do wieku szkolnego. Dzięki stara­
niom Rady Szkolnej Miejsk»ej I sumptem 
miasta przedszkole to wyp'»s iżone zo­
stało \ nejnuwsze urządzenia pedago­
giczne i prowadzone będzie przez 6'ły 

.łachowi Rodzice, którym zawolrwa za­
jęcia . lub stosunki domowe uniemożli­
wiają należyty nadzór nad wychowa­
niem dzieci, powinni skorzystać ze spo­
sobności i z calem zaufaniem cddac swo 
pociechy pod niezawodną opienę przed­
szkola. Wpisy do 18. bm.

Komuwkaty.
Higjcna Dziecka. Dnia 7. bm. o godz. 

13-tej odbędzie się w Pałacu Sztuki na 
Targach Wschodnich otwarcie wystawy 
„Higjeny Dziecka". W  aniu tym rozpo­
cznie się „Tydzień Dziecka", podczas 
którego odbędą się odczyty i imprezy, 
jak uroczysty wjazd do Lwowa kolon i 
brzuchowickiej na przystrojonych au­
tach. Podczas „Tygodnia Dziecka" sprze­
dawane będą nalepki przedstawiające ra­
dośnie Uśmiechnięte dziecko, wyciągają­
ce ręce do widza. Dnia 14. bm. odbędzie 
się zbiórka uliczna, którą zajmą się sto­
warzyszenia, opiekujące się dziećmi. Ró­
wnocześnie odbywać się będą badania 
dzieci, które staną do konkursu naj­
zdrowszego dziecka Lwowa. Szereg firm 
ofiarowało liczne nagrody konkursowe. 
Pudczas „Tygodnia Dziecka" odbędzie 
się szereg odczytów. I tak. w niedzielę
7. bm. o godz. 11-tej odbędzie się w 
szko>e Mickiewicza na ul. Rulewskiego 
odczyt D ia Brichty „O kolonjach i pól- 
kolonjach", a o godz. 11.30 odczyt Dr, 
Zwillinga „O opiece społecznej nad brze­
mienna matką". O dalszych odczytarh 
doniosą dzienniki.

Zjazd członków byłych Organlzacyj 
niepodległościowych w- b. Galicji w la­
tach 1880— 1897 odbedzie się 7, września 
br. we Lwowie z niezmienionym progra­
mem, a tylko z przesunięciem obrad w 
sali ratuszowej z godziny 11-tej w nie­
dzielę na godz. l?-tą tego dnia, a to ze 
względu na to, aby uczestnikom Zjazdu 
umożliwić po powrocie z cmpntarza O- 
brońców Lwowa .wzięcie przynajmniej 
częściowe udziału w równocześnie obcho 
dzonem „Świecie Miast".

Komitet Wojewódzki LOPP. we 
Lwowie przypomina terminy wnoszenia 
poJuń do Szkoły mechaników lotniczych

Eksplozja granatu w Brzeżanadi
DWOaE DZIECI ODNIOSŁO CIĘZFiE RANT.
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Lwów, 6. września.
Program piłkarski sezonu jesien­

nego przedstawia się naogół bardzo 
skromnie. Z licznych spotkań z czoło- 
wemi dru synami Polski nie pozostało 

.wiele, ze względu na to, że gościły 
one wiosna we Lwowie, to też rewan­
że odbędą się juiż na ich boiskach. 
Jedną z bardzo nielicznych atrakcyj 
jest właśnie występ warszawskiej Pu- 
Ionji.

Polonja bawiła w bieżącym roku 
w mieście naszem rozgrywając zawo­
dy z Czarnymi. Już wówczas, mieliśmy 
możność stwierdzić, że wywarła ona 
z wszystkich przyjezdnych drużyn naj 
lepsze wrażenie. Dodatnia opinja na­
sza o zaletach stołecznej drużyny fna~ 
lazła pełne potwierdzenie w dlalszych 
lej sukcesach( odniesionych w watce 
z poważnymi przeciwnikami Wystar­
czy wskazać, że zespół „czarnych ko­
szulek" ma za sobą 6 zwycięstw pod 
rząd a to nad: ŁKS- (1:0), Czarnymi 
(2:0), Legją (3:1), Ruchem (4.1), IKS. 
(4:2) i Czarnymi (7:0). Grając Ubie­
głej niedzieli w Kiakowte z Wisłą 2 :2 , 
wykazała Polonja, że również na ob- 
cem boisku potrafi całkowicie odpo­
wiedzieć zadaniu. Wynik remisowy 
był przytem dla Wisły jeszcze szczę­
śliwszy. Sukcesy Polonji nie są dzie­
łem przypadku mają one realną pod­
stawę w doskonałej formie drożyny, 
której jedną z największych zalet jest 
równomierność. Pozyskanie 'Snchock e- 
00 i  Toronia, Malika i Paniska z G 
Śląska, pozwoliło zmontować pierwszo 
nzędny aparat ofenzywny. Puczą (ka­
wo siła jego nie uwydatniała się na­
leżycie. ponieważ brc k było dostatecz­
nie silnego podłoża, na którem mógłby 
rozwinąć swe pełne waiory. Zasadni­
cza zmiana nastąpiła z chwilą wsta­
wienia Ałaszewskiego na środek po­
mocy. Wieczny ten wędrowiec, nawia­
sem mówiąc rodem z .ŁKS-u, znalazł 
wreszcie właściwą pozycję, która u- 
moźliwia mu 100-procentowe wyk orz y 
sianie swych umiejętności. Atak Pom- 
n,i oparty zatem o dobrą solidną po­
moc, stał się groźnym instrumentem, 
którego nie może sobie lekceważyć 
żadna drożyna Polski. Pamiętać po- 
zatem muszy, że w Kisielińskim, Bu- 
łanowi i Nowikcwio posiada drużyna 
warszawska pi iężny blok obronny, 
którego sforsowanie należy do rzeczy 
b. trudnych.

W tych w artik :ch  Ludno przy­
znać Pogoni realne szanse, tembair - 
dziej, ze w Warszawie znów miała 
możność popisać się z „lepszej 
strony.

Zadufani w  wielkość swą napastnicy 
mieli znów możność wykazać, że da- 
ko im do wielkich rradycyj Pogoni, 
która właśnie w linji napadu tworzy­
ła niedościgniony wzór. A  ponieważ 
bez napadu meczn wyHrać nie można, 
więc też Lwowianie byli jeszcze za­
dowoleni, że udało im się uratować 
jeden punkt.

Walka z  Polonją rozegra się na 
terenie lwowskim. Fakt ten nastraja 
wielu optymistycznie i wytwarza ja-

L w o w s k i  w y ś c t y  r f e ę j n y
p un kte m  p rze ło m o w y m  ro zw o ju  polskiego a u to m c M lizm u .

Lwów, 6. września.
Lwów znajduje się w niemałem 

podnie reniu. Za dni ki'ka bowiem sta­
nie on się terenem jednej z najwię­
kszych dotychczasor. ych unprez soor- 
towych Polski. Z całego kraju zjadą 
się w progi miasta naszego automobf- 
liści by bądźto wziąć czynny udział, 
bądźto zadowolić się rolą widzów w 
okrężnym biegu automobilowym. Za­
interesowanie zawodami jest olbrzy­
mie Niema w tem nic dziwnego, będą 
one bowiem stanowić przełomowy 
punkt w rozwoju naszego sportu auto­
mobilowego.Od •syymku eksperymentu, 
gdyż tak ocenić mus;my obecnie ponie­
działkowe .zawody, zależy, jak potoczą 
się dalsze jego losy. Czy będzie on na­
dal kopciuszkiem, skazanym jedynie 
na skromniejsza rolę, czy też zajmie 
w międzynarodowym koncercie miej­
sce, odpowiadające wielkości i .znacze­
niu państwa naszego.

Dia Lwowa mają wyścigi ponie­
działkowe specjalne znaczenie. Z chwi 
lą bowiem, gdy zostaną one uwieńczo­
ne pomyślnym rezultatem, jest rzeczą 
pewnęjtfiż znajdą stałe mYjsct. w do­
rocznym programie wielkich mięnzy- 
naroduwyct wydarzeń samochodo­
wych. Fama o nowej irterciniącej kon­
kurencji rozpłynie się 9zybko po całym 
automobilowym światku, który nape-* 
wne zainteresuje się nią, już choćby 
ze względu na niecudzietne okolicz­
ności i warunki. Pamiętać bowiem 
należy, że międzynarodową brać 
sportową nęcą przedew-szystkiern 
ciężkie zadania, pozwalające w 
całej jaskrawości wykazać czy 
to własna sprawność, czy raczej 
wysokie kwalifikacje wozu uanej fa­
bryki. Trasa lwowska ma wszelkie da­
ne, by zainteresować nawet najwy­
bitniejszych jeźdźców. Jest ona wielce 
różnorodną, a pozalem mieści w sobie 
tyle niespodzianek i trudności, że po­
konanie lej w  tempie wyścig a wyru -
wymaga nieład a walorów. Sprawne 
wywiązanie się z ciężkiego egzaminu 
będzie zatem najłenszem świadectwem 
wartości i  najlepszym listem polecają­

cym dla kierowcy i fabryki
Z cnwiią gdy uda się imprezę na­

szą wprowadzić na szerokie tory,
sprawa, gdy chodzi o interes Lwowa, 
będzie już wygraną.'Nie ulega bowiem
wątpliwości, że z dorocznym wyści­
giem związany też będzie olbrzymi 
zjazd obcych z całego kraju i zagra­
nicy. Tego rodzaju „zastrzyk" nape- 
wne przyniesie miastu naszemu, na­
bierającemu niestety uraz więcej cha­
rakteru prowincji, niemaio korzyść. 
I ■właśnie ' z tych w.zględów domagać 
się musimy ze strony współobywateli 
naszych nieco poświęcenia i przetrży- 
mania niewygód, które ewentualnie 
spowoduje urządzenie zawodów. Przyj 
dzie to tem łatwiej, że „męka" potrwa 
zaledwie kilka godzin, po których 
znów wszystko powróci do dawnego 
trybu.

Zainteresowanie za wodami jest bar 
dzo wielkie. Liczyć się należy z bar­
dzo licznym zjazdem, szczególnie z 
prowincji, pozatem' oczekiwane jest 
przybycie wszystkich wybitniejszych 
automobilistów z całej Polski, Komitet 
organizacyjny chcąc ułatwić zaintere­
sowanym nabycie biletów, zorganizo­
wał przedsprzedaż biletów, które dziś 
już nabywać można w sekretariacie 
M. X. A, (hotel Europejski), oraż w  na­
stępujących firmach': „Ati9“ , oi. Ma- 
rjacki 8, apteka dra Stenzla, pl. Ma- 
rjack' 8;.TMotylewski i ■ Terich (Hotel 
Georga), „Studebaker", ul. Akademic­
ka 5, Maraton, Akademicka 22, Brand­
staetter i Ska, pl. Gołuchowskich 5, 
Scott i Pawłowski, pl. Halicki 7.

Ceny'miejsc są następujące: 'oża
na 6 miejsc na głównej trybunie zł. 
90, miejsce w łozy z'. 15, miejsce nu- 
'merowane na trybunie głównej zł 12, 
miejsce siedzące na irugiej1 trybunie 
zł. 8, miejsce stojące przy pl. św Zo- 
fji zł. 3, przy ul Stryjskiej i Radec­
kiej zł. 1.

Wjazd dla samochodów wraz z bi­
letem szoferskim zł. 10 Samochody 
prywatne wjeżdżać nogą pod trybuny 
i zatrzymywać się na placu parkowym. 
Wjazd od ul. Bułgarskiej, wyjazd ko-

kąś dziwną atmosferę pewności, zda­
niem naszem niczem nie uzasadnio­
nej. O ile się grać nie nm Le, czy tez 
nie chce to nieporadzi na to ani wła­
sna publiczność ani własne boisko. 
Tajemnica powodzeń na gruncie ro­
dzinnym tkwi bowiem nie w publicz­
ności. lecz w wzmożonej ambicji gra­
czy, którzy nie chcą narazić się na 
'Przytyki i kpiny ze strony najbliż­
szych, wyda ią ze siebie więcej ener­
gii, niż to jest w vich zwyczaju. Czy 
w ty.ni wypadku wzmożony zapal wy­
starczy, by uporać się : przenośnym 
przeciwnikiem, co do tego mamy pe­
wne wątpliwości. Pogoń ' chcąc urato­
wać choćby jeden jfunkt będzie mu­
siała bowiem zdobyć się nie tylko na 
ambicję, ale na odpowiainą szybkość 
i głę naprawdę dobrą. Przy twardej 
szybkiej obronie Polonji niema co li­

czyć na solowe popisy, tutaj pomóc 
może jedynie precyzy jna, pomystlowa 
kombiracja, ściśle skoordynowana 
akcja, no i dobry strzał. Nie będzie to 
rzeczą łatwą, już choćby z tego wzglę­
du, że pomoc i obrona Pogoni będzie 
dostatecznie zatrudnianą i napadowi 
przyjdzie oprzeć się przedewszysitkiem 
o włarne siły. Bez względu jednak na 
wynik, musimy się domagać, ze stro­
ny Pogoni maksymalnej audticji, za­
pału i ofiarności. Bramkarzowi miej­
scowych przypominamy, że Warsza­
wiacy mają zwyczaj ostro iść na gra­
cza, pilika schwytana musi się zatem 
znaleźć najszybciej' z powrotem na 
boisikn. Rzeczą sędziego będzie ba­
czyć, by ataki te nie przekraczały do­
zwolonych granic, lak to miało miej­
sce na zawodach z Czarnymi w War­
szawie.

ło kortów L. K. T.
Przypominamy, że wyścig oKrężny 

odbędzie się w poniedziałek. Początek 
punktualnie o godz. 1 S-tej, to też miej­
sca zajmować należy wcześniej, po­
nieważ trasa Pędzie później bezwzglę­
dnie zamkn>ętą i żadne reklamacjo 
nie pomogą.

Już trzy dni dzieli nas tylko od 
imprezy, na którą są skierowane oczy 
całego świata .. automoPilowego pol­
skiego. Będzie to genpralna próba wy­
ścigów okrężnych w zamkniętym kole 
na ulicach mia.sta. Zawodnicy, którzy 
przyjechali. już. do Lwowa i objechali 
trasę twierdzą, że. impreza ta zaka­
suje wszelkie inne imprezy tego ro­
dzą ju i że bpdzie ona naprawdę rewe­
lacją w życiu spyrtówem automobili- 
zmu polskiego.

Wczoraj rano od godz. 4 do C odbył 
się pierwszy trening, w którym wzięli 
udział pp,. A. br, Potocki, M, br. Po­
tocki, Skolimowski, Heller, Koźmiano- 
wa, br. Mycielski, Łępkowski i kilku 
motocyklistów. Najlepszy czas pojedyń 
czych okrążeń uzyskiwał Maurycy hr, 
Putocki, również bardzo dobry czas 
mieli pp.: Alfred br. Potocki, Skoli­
mowski L Heller-. Już dziś można po­
wiedzieć —  po pierwszym treningu, — 
że przeciętne przewidywane przez or­
ganizatorów' czasy będą znacznie 
przekroczone, a czas okrążeń w kate- 
gorji wyścigowej nie dużo przekroczy 
(dwie minuty.

Mimo tak wczesnej pory tłumy pu­
bliczności przyglądały się treningowi, 
a mieszkańcy .zamkniętych ulic. nelens 
wolens byli także świadkami tej gene­
ralnej próby, za co ich organizatoro­
wie wyścigów przepraszają, jednakże 
z powodu ruchu tramwajowego nie 
jest możliwe urzadlzanie treningu w 
czasie dnia. Jesżezet ylko jeden bez­
senny ranek i już będzie po wyści­
gach.

Dziś awizowali swój przyjazd do 
Lwowa : Mistrz Polski Jan Rinper, 
inż. Liafeldi, Chrząszcz, Haim, Janusz- 
kowski, Kuczewski, Lipfay itd. Han. 
von Stuck dutychczas jeszcze nie przy 
słał swej decyzji. Swój współudział 
w wyścigach lwowskich uzależnił od 
tego, czy będzie musiał startować r.t 
Ecce Homo, ozy też nie.

W  dzisiejszym treningu wszyscy 
zawodnicy wezmą udział Trening od­
bywać się będzie puipami w katego- 
rjach przy równoczesnym starcie, jak 
na wyścigach. Policja państwowa, jak 
zwykle doskonale zamknęła trasę dla
treningu.

Bieg K o la rtk i Pogoni.
Lwów, 6. września.

Sekcja kolarska Pogoni urządza 
dnia 7. bm. bieg kolarski. 100 ' m
o wędrowną nagrody L. K. S. Pogoń. 
Start i meta na rocatce Janowskiei 
o godz. 9 rano.

■  -------------
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Nad zgliszczami Irybun^.
Apel do społeczeństwa.

Lwów, G. września.
Jeden z najstarszych i najzaslu- 

żeńszych klubów sportowych w  Polsce 
I. L. K. S. Czarni padł onegdaj ofiary 
ohydnej zbrodni. Ręce opętanych nie­
nawiścią do wszystkiego, co polskie, 
szaieńcw pod osłoną nocy podłożyły 
żagiew płomieni pod. brytounę „Czar­
nych nisząc całe ich mienie, a wraz 
z niem 28-letni dorobek ich pra.cy. 
Na wzgórzu za rogatką stryjską, Kdzie 
do niedawna wizało życie sportowe 
na jednem z najpiękniejszych w Polsce 
boisk, z którego Lwów słusznie był 
dumny —  dziś przeraźliwa ruina i 
zgliszcza, świadczące wymownie o 
kulturze sprawców potwornego dzieła 
zniszczenia.

Na zgliszczach spalonej trybuny, 
nad obróconym w  perzynę całym 
sprzętem sportowym stoją narazie je­
szcze bezsilni, ale nie zrozpaczeni, bo 
uini w pomoc i poparcie całego ogółu 
polsKiego, nie tylko założyciele Klubu, 
nie tylko weterani sportu polskiego, 
lecz także rzesze członków I. L. K. S. 
Czarni —  bojowników o wolność, któ­
rzy dzisiaj przewodzą zastępom mło­
dzieży, wszczepiając w nią hart ducha 
i ciała. '

Ostała się jednak placówka —  bo 
zie.■ naszej nikt nam nie wydrze!

Niech ofiarnością społeczeństwa 
polskiego odbuduje się w ^rodzie Orląt 
przystań wychowania fizycznego 
lwowskiej młodzieży, by stanąć mogły 
młode Orlęta, jak zawsze, na apel 
w potrzebie!

Niech nie minie bez echa nasze 
wołanie i niech każdy dołoży cegiełkę 
do odbudowy zniszczonej polskiej re­
duty!

I. L. K. S. Czarni.
Cd Redakcji. Z dniem dzisiejszem 

otwieramy w piśmie naszem ustę 
składkową celem niesienia pomocy 
Klubowi Sportowemu Czarni, który 
padł ofiarą zbrodniczego zaślepienia, 
tracąc całe swe sportowe mienie, prze 
znaczone do użytku naszej młodzieży.

Na cel ten składa Redakcja „Ga- 
zety Porannej 20 zł. i wzywa Czytel­
ników swoich do złożenia dalszych 
irwot

*
P. Wojewoda lwowski pierwszy 

pospieszył z pomocą dotkniętemu stra­
tą Klubowi, ofiarowując na odbudowę 
trybuny 100 zł

★
Jak sie dowiadujemy, Zarząd I. L. 

K. S. Czarnych zakrątnął się bardzo 
energicznie celem odbudowy swej pla­
cówki. W ŚTodę wieczór odbyło się 
pojedzenie, na V lórem w ybrano ko­
mitet. odbudowy oraz postanowiono 
zwrócić się do władz rządowych, miej­
skich oraz sportowych z prośbą o po­
moc. Pozatem uchwalono zaapelować 
też Ido ofiarności społeczeństwa. Ze 
względu na późną porę prace nad 
budową nowej trybuny rozpoczną się 
dopiero z wiosną. Zawody ligowe 
przeprowadzać będą Czarni naroraw- 
dopodobniej na boisku Pogoni.

Onegdaj bawiła delegacja I. L. K. S. 
„Czarni" u pp. Wojewody dra Nako- 
nierznikotf - Kluk owakiego, Dowódcy 
Korpusu gen. Popowicza i Prezydenta 
miasta inż. Brzozowskiego, prosząc o 
przyjęcie protektoratu nad odbudową 
spalone] przez U. O. W trybuny. 
W6zyscy trzej dostojnicy przyjęli pro 
•tektorat i przyrzekli najintensywniej­
szą swoja pomoc i poparcie. Składki

D laczego publiczność
■Warszawą, w wrześniu.

(Z) Giełda pieniężna w Warszawie 
obracała kiedyś miliardami. Było to w 
dobrych czasach w  r. 1927. kiedy w 
niepozornym gmachu przy ul. Królew­
skiej zawarto transakcję na sumą 
1.148 milj. zł. W następnym już roku 
obroty na giełddzie sknrczyły się do 
876 milj., a przez cały czas r ub. zdo­
łano dokonać hansakcyi zaledwie na 
549 milj. zł. czyli dwa razy mniej niż 
w r. 1927- WŚTód walut i dewiz obra­
cano wówczas na wielką skalę ak­
cjami przemysłowemi, któTych w r. 
1927 sprzedano za sumę 137 milj. zł

W ciągu r. ub. giełda sprawiła pe­
wną niespodzianko. Podczas gdy wsku­
tek zastoju gospodarczego obroty prze­
mysłowe, towarowe i handlowe skur­
czyły się znacznie, obroty na giełdzie 
wzrosły. Gdy w  pierwszym półroczu 
1929 r. zawarto transakcyj giełdowych 
na sumę 309 milj. zł., to w ciągu sze­
ściu pierwszych miesięcy br. wartość 
zawartych transakcyj wynosiła 315 
milj. zł. Dewiz i walut w  tym roku 
zakupiono na sumę 261 milj. zł. t. j. 
o 6 milj. więcej niż przed rokiem. Ten 
wzrost zainteresowania walutami ob- 
cemi podnieść można głównie na ra­
chunek zwięk.jtmych wyjazdów za­
granicę. Efektownej bowiem gotówki, 
którą się zabiera w podróż, lub chowa 
w  portfelu, zakupiono w tym roku o 
11 milj. więcej niż w z. 1929. Obroty

Lwów 6. września, 
(jp) Onegdaj odbyła się w pawilonie 

węgierskim na Targach Ws? lodiinh l:on 
ferencia dziennikarska, na której oi.na­
wiano możliwości wymiany towa-ów poi 
skieh i węgierskich.

Po konferencji nastąpiła priha win, 
firm reprezentowanych na Targach. 2e- 
Drani goście jeszcze raz mieli sposob­
ność stwierdzić siłę alrakcyjaą węgrzy­
na dla podniebienia polskiego. Mnie osc- 
Discie najbardziej rozczuliły w ini tokij­
skie i nie bez racji. Tokajowi 1-fśnieże­
niu bowiem zawdzięczam, że przed laty 
nie skończyła się dla maie ąpt|stio!i( 
nie ciężka choroba płucna. Przy silnycn

Lwów, 6. września.
To uroczystej Akademii w Teatrze 

Wielkim we Lwowie, zorganizowanej 
z okazji otwarcia Targów Wschodnich, 
oraz po akcie przecięcia wstęgi na 
placu Targów/1 będącym inauguracją 
ich jubileuszowej Kampanji, p. mini­
ster przemy słu i handlu inż. Kwiat­
kowski, który specjalnie na te uroczy­
stości przybył do Lwowa, rozpoczął 
zwiedzanie pawilonów i stoisk. Między 
innymi, p. Minister dłuższy czas za­
trzymał się przy efektownie urzą^zo- 
nem stoisku firmy N. Ejtingon i Ska, 
S. A. w 3 ,odzi. Przedstawiciel firmy 
udzielał p. Ministrowi wyczerpują-

■ ■ H i B M n n B i

na odbudowę napływają dość licznie. 
Przekazy z prowincji można też adre­
sować bezpośrednio: Radca lwowskiej 
Izby skarbowej W. Łabędzki, plac św. 
Ducha 1.
(Koniec dodatku „Wiadomości Sport.")

odw raca się <*t akcji?
akcjami skurczyły się w dalszym cią­
gu tak, że stanowiły zaledwie 3% o- 
gółn obrotow. Jest to zapewne jedyna 
giełda na kali ziemskiej, któia wyka­
zuje Liki biak zainteresowania dla pa­
pierów akcyjnych i przemysłowych. 
Giełda jak gdyby zapomniała o ak­
cjach. Lecz niema w  tem nic dziwne- 
gu. Większość akcyj utraciła wszelką 
atiakcyjność, zamiast kuponów z w y­
soką dywidendą, akcje dają przewa­
żnie stratę. Nawet przedsiębiorstwa, 
które prosperują dobrze, układają swo­
je bilansy tak spiyhiie, by posiadaczom 
akcyj wyntacić jak najmniej. Nic dzi­
wnego więc, że publiczność od akcyj 
się odwraca.

Natomiast bardzo ożywione obroty 
dokonywują się w dziale papierów pro­
centowych łj. rozmitego rodzaju po­
życzek i obligacyj. Gdy w r. 1927 na 
obligacje przypadło tylko 8% obrotów, 
to obecnie stosunek ten podwoił się. 
W ciągu pierwszego półrocza br. tran­
sakcje papierami procentow°mi wyka­
zały prawie 41 milj. zł. Ta gorączka 
obligacyjna trwała w dalszym ciągu 
przez cale miesiące i poza 'kuponami 
dewiz, stanowi najistotniejszy cel co­
dziennych zebrań na giełdzie przy ul. 
Królewskiej. Właściwa gra giełdowa 
w Polsce ogranicza rię obecnie prawie 
wyłącznie do tych papierów, mających 
gwarantowany zysk i nie związanych 
z żadnem ryzykiem.

nirzem niezwalczonych dreszczach wy­
starczyło pół kieliszka tego rłowstego 
płynu, aby krew zagrzała się lo roni al­
ce; temperatury.

Uczestnicy konferencji z równam u- 
znaniem jak do win odnosili cię do In­
nych produktów tego błogosław cnego 
przez naturę kraju, słynnego salami wę­
gierskiego i serów, a także winogrci.

Jak nas wystawcy informowali, gdy­
by nie podrażające towar pośrednictwo 
handlowe, nawet przy obecnych cłnh  
mogłyby wigierskie winogro.ia joz w 
handlu detajlicznym kosztować 2.40 za 
kgr.

cych wyjaśnień, informując go o roz­
budowie fabryki i stanie obecnej pro­
dukcji. P. Minister wyraził się bardzo 
pochlebnie o wyrobach tej wytworni 
wyraził swoje zadowolenie, skoro się 
dowiedział, iż fabryka, zbudowana w 
bajrdzo szybkiem tempie w latach 
1928— 1930 jest pod wzgledem urzą­
dzeń technicznych jedną z  najnowo­
cześniejszych na kontynencie.

'------O - -

Na srebrnym ekranie.
Lwów G. września.

Kino „Kopernik" i ,,Maryscnka“ : „Ta­
jemnica lekarza44, dramat wedle no wie­
ści Jamesa Baricgo, przekład polski Wio  
dzlmierza Perzyńskiego.

(1) Pierwszy polski '00% film mó­
wiony i  zagranicznej wytwórni Para- 
mount musiał silą faktu wywołać wiel­
kie zaciekawienie wśród wszystkich mi­
łośników k,na. Zaciekawiał zwłaszcza 
wynik współpracy polskich artystów z 
amerykańskim kapitałem, który prze­
cież zdobyć się potrafi na inwestycje, 
przerastające możliwości polskich wy-

puuw ie  „ K R A C H A ”
na Targi Wschodnie tanio nieprześcignio- 
nej jakości HALICKA 15 (w podwórzu) 7322

twórców. Na pierwszy rzut oka spostrzec 
było można, że Amerykanie byli bardzo 
ostrożni. „Tajemnica lekarza" jest _ bo- 
wirm filmem „czysto kotarowym", akcja 
nie wychodzi poza ramy czterech ścian, 
pośród których od początku do końca 
rozgrywa się ponury araroat Todzinny. 
Dzięki temu oszczędził sobie Pariamount 
wiele na wystawie. Nie razi to jednak, 
bowiem scenarjusz był na to z góry ob­
liczony.

Wielki postęp zauważyliśmy w stro­
nie technicznej filmu. Glosy wychodziły 
dobrze i prawie że zawsze czysto. Doty­
czyło to liawet głosów kobiecych, do­
tychczasowej pięty achillesowej fiimu 
dźwiękowego. Widz z rozkoszą wchłaniał 
w siebie polskie słowa, wypowiedziane z 
wielkim artyzmem przez takich mistrzów 
sceny, jak Junosza Stępowski, Ludwik 
Solski Iud Maria Gorczyńska, a po do­
tychczasowej niezrozumiałej dla nas mo 
wie angielskiej była to przyjemność jie - 
Iada. Scenarjusz —  jak wspomnieliśmy 
wyżej —  był ponury. Kilka wesołych 
zdań, wypowiedzianych ptzez Pawła O- 
werlę, przyjęła publiczność z wielkiem 
zadowoleniem, co wskazuje, że komedje 
miałyby u nas bardzo wielkie powodze­
nie. Przekład Perzyńskiego stał na bar­
dzo wysokim literackim poziomie.

Przechodząc do gry aktorów na pier- 
wszem miejser wymienić należy świet­
nego Junoszę Stępowskiego, który w roli 
męża - brutala wydobył szczyt artyzmu. 
P. Marja Gorczyńska zadowoliła jako 
aktorka. Nie była jednak tem uroozem 
zjawiskiem, o którego względy ubijało 
się dwu mężczyzn. Solski raz jeszcze wy­
kazał, że jest luminarzem sceny polskiej. 
Zbyszko Sawan miał małe pole ao po­
pisu. W  epizodycznych rolach wystąpili 
z powodzeniem Wańdzia Małachowska i 
Paweł Owerło. „Tajemnica lekarza" po­
winna cieszyć się wielkiem wzięciem we 
Lwowie. Ponadto wyświetlało kino „Ko­
pernik44 i „Marysieńka44 dwa bardzo do* 
bre dodatki dźwiękowe.

-  0-----

Nauczycielka podiła 
c h ło p c zyk a ,

który po 2 miesięcznej chorobie zmarł, 
Lwów, 6 września.

(— ) Ze Złoczowa donoszą nam o 
wypadku, który wydarzył się jeszcze 
z końcem lipca w  Oiesku, a dopiero 
obecnie został ujawniony. Oto w  Oie­
sku nauczycielka szkoły powszechnej 
Rusinka Stelanja Karpinkówna w cza 
sie lekcji pobiła 9-letniego uczni . Ka­
rola Spodeaka biczyskiem tak mocno, 
że chłopak obłożnie zachorował, We­
dług zeznań świadków Karpinkówna 
biła Spodenka biczyskiem po nogach 
i plecach, a ręką po gło wie. Mimo 
energicznych zabiegów rodziców chłop 
ca nie udało się utrzymać przy życiu 
i onegdaj po dłuższej chorobie zakoń­
czył życie.

Policja dowiedziawszy się o tem 
zajściu przeprowadziła duchodzenia i 
przeciwko Karpinkównie wygotowała 
doniesieni* karne do sądu.

Nieudała ucieczka 
w ią źitió w .

Lwów, 6 września
(— ). Onegdaj zbiegli z aresztów 

sądu powiatowego w  Bi odach po wy­
łamaniu krat Piotr Dzioba i Łukasz 
Zalisko, przytrzymani za kradzież. —  
Posterunek P. P. urządził natychmiast 
obławę i ieszcze tej samej nocy obu 
ujęto i odstawiono z powrotem do a- 
resztów sądu.

Konferencja d zie n n ika rska  w  pan ilonie
w ę g ie rskim .

P r z e m y s ł w łó k ie n n ic zy  na Targach W schód.
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GIEŁDY,
GIEŁDA LWOWSKA

Lwów 5 września.
Akcje w zaniedbaniu. Naogól trans­

akcje minimalne. Tendencja ustalona. U- 
•posobieme mdłe. Dolar w  onrotach pry­
wat. 8.89.50.

u b r o t i ’ g i e ł d o w e .
L wów  6. września.

Inwestycyjna 113.50.
GiEŁDA ZBużOWA.

Lwów 5. września.
Zastój w obrotach giełdowych i poza 

giełdowych. Tendencja zniżkowa. Usp. 
łłabe.

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Warszawa, 5. września. (PAT) 4 proc. 

pożyczka inwestycyjna 12 i pół, 7 proc. 
pożyczka stabilizacyjna 89, 10 proc. po­
życzka ko le jow a  103 i pół, 8 proc. Listy 
zast. Bku Gosp. Kraj. 94, 6 proc. Listy 
zast. Bku Rolnego 94, 8 proc. Obligacje 
Bku Gosp. Kraj 94.

Waluty i dewizy. Dolary 8.87 i pół Bel 
gja 124.18, Budapeszt 155.87, Holandja 
358.10. Londyn 43.25, Nowy Jork 8.8.6, 
Paryż 34.94, Praga 26.39, Nowy Jork tel. 
8.896, Szwajcarja 172.67, Sztokholm 
239 >12, Wiedeń l_i5.62.

Warszawa, 5. września. (PAT). Bank 
Poiski 166 i pół.

GIEŁDA WIEDEŃSKA.
Wiedeń 5 września. (PAT) Am»rykań 

skie 703.80 Niemieckie 168.20 Angielskie 
34.28 i pół Francuskie 27.70 Holender­
skie 283.25 Jugosłowiańskie 12.56 Szwaj 
carskie 136.90 Czeskie 20.93 Węgierskie 
123.78Bank Hipoteczny Lwów 63.15 Zie­
leniewski 28.40 Galicja 20.—  Alpiny 
25.58 Galiz. Montanwerke 11 95.

GIEŁDA LONDYŃSKA.
Londyn, 5 września. (PAT) N. Jork 

4.86.39, Taryż 123.80, Berlin 20.39 1/8, 
Montreal 4.86, Hiszpanja 46.15, Amster­
dam 12.07 31/3.2, Bruksela 34.84K, W io ­
chy 92 86. Szwajcarja 25.05, Kopenhaga 
18.16 trzy ósme, Sztokholm 18.09 i pół, 
Warszawa 43.35.

K Ą C IK  R A D JO W Y .
PROGRAM AUDYCJI RADJOWYCH.

Sobcta, dnia 6. września 1930.
LW Ó W  1158 Sygnał czasu i hejnał. 

12.05- -13 30 Koncert z płyt gramoiono- 
wych. 17.00 Transmisja z Warszawy: a) 
Słuchowisko dla dzieci i młodzieży p. t 
„Krasnuoludek sierpień‘‘„' b) Koncert 
18.00 Transmisja nabożeństwa z Ostrej 
Bramv w Wilnie. 19.00 Rozmaitości, ko­
munikaty, oraz koncert z płyt gramofo­
nowych. 19.20 Transmisja z Krakowa: 
„Przegląd polityki zagranicznej ubiegłego 
tygodnia" —  wygL dr. Jan Reguła, wice- 
sekr. U. J. 19.45 Transmisja komunikatów 
rolniczych z Warszawy. 20.UO Sygnał cza­
su, poczem transmisja z Warszawry; Pra 
sowy dziennik radjowy. 20.15 Transmisja 
muzyki lekkiej z zWarszawy. Wykonaw­
cy: Orkiestra P. R. pod dyr. Stanisława 
Nawrota, Elwina Neal Ruwe sopr., Edw. 
Gósk hiarmonja i prof. Ludwik Urstein 
asomp. 1. a) Fr. Kork: Uwertura „Felix 
der Kater", b) S. Travaglia: Suita wenecka 
„Venezia Misterioza". 1) Karnawał na 
placu św, Marka; 2) Nokturn, 3) Gondo 
liera, 4) Chwila dramatyczna „Momento 
drnmatico",; 5) „Momento passionale" 
(Chwila namiętności) —  odegra orkie­
stra 2, a) L. Grossman: Czardasz z op. 
Duch Wojewody'*, b) Fantazja na tem. 

ukraiński w układzie K. Gośka —  odegra 
Gosk. 3. piew. 4. a) Dworakowski: Polo­
nez; b) G. Sgambati: Serenada neapoli- 
tańska; c) Fr. Lehar: Polpouru na tem. 
z op. „Paganini" odegra orkiestra. 5. a) 
Ludowy sztajerek tyrolski, b) Gośka: Pol­
ką koncertowa —  odegra p. Gosk. 6. 
Śpiew. 7. L Siede: Intermezzo grazioso. 
b) W . Sehootemeyer: Marsz „K. L. M.“ —  
odegra orkiestra. 22.00 Transmisja z War 
sza wy: Fejleton pt. „Premjera w teatrze" 
wygi. p. Marjusz Maszyński. 22.15 Trans­
misja komunikatów z Warszawy, poczem 
koncert z płyt gramofonowych. 23.09 do
24.00 Muzyka taneczna z „Bagateli".

LIPSK 16.00 Koncert poświęcony kom­
pozycjom Oskara Straussa. LONDY N
21.00 Koncert symfoniczny. HAMBURG
19.00 Koncert solistów. FRANKFURT 
20,15 .Zaczarowany zamek" —  operetka 
w 5 obrazach Milloeckenu. BERLIN 17.30 
Koncert orkiestrowy. STOCKHOLM 18.45 
„Wybrzeże Wschodnie'*. OSLO 20.00 
Transmisja rewji z teatru „Chat Noir". 
W IEDEŃ 17.40 Sonaty Mozarta, wyk. Olga

Huebe-Mansch. 20.05 „Kater Lampe" 
komedja w 4 akt. Emila Rosenowa.

mmmm
p ó r a o y  l e k a r s k i e

Dr. C e le  s ły n ą  
H e lle r -J o n a so w a
specjalistka w  chorobach kobiecych 

i położnictwie 7985

p o w r ó c i ł a  
Akademicka 11. od 3—5 pop.

OPEBATOtt

Oń M. JONAS
powrortł. —  Akademicka 11.

B. lek. szpital, wied.

Dr. NORBERT JUPITER
specjalista chorób skórnych, wenerycz­
nych i kosmetyki Stanisławów 3. Maja 11 
Usuwanie włusów elektrolizą, naświetla­
nie lampą kwarcową, leczenie bezopera- 

cyjue żylaków 6848-?

Specjalista chorób skórnych I w ener.

Dr. Michał MLPETEP
sykstuska 1 / . T e l. 3 9 -6 9 . -  powrócił.

7799

G IN E K O L O G

D r .  R .

powrdclł. 7804 Akademicka 26/1._ _ ---------------------------------------------------1
CHORObY WENERYCZNE i zastarzałe 

skórne, neurastenję seksualną, leczy 
specjalista Dr. Frisch, ul. Wałowa 11. 
Telefon 55-20. 7920-10

m m tm m 1
. .  <« L  i T N I S K A * ? '

PENSJONAT ,,V'CT0R1a'< w  Zakopa­
nem, ul. Szpitalna, poleca pokuje z u- 
trzymaniem na sezon letni w cenie oa 
8.50 do 10 zl. — elektryczność, łazien­
ka, ciepła i zimna woda. Ponoje sło­
neczne, jedno i dwuosobowe nad rze­
ką i plażą.

KURSA KROJU, modelowania, szy :ia 
damskiego z prawem wydawania świa 
dectw, prowadzi Modelista z Paryża, 
miesięcznie 25 zł. oraz 4 tyg. kurs dla 
osób fachowych i prowincjonalnych 
Binder, Lwów, Glini.mska 4. 7596-15

50 LEKCJI 20 ZŁ. wyucza pisania na ma 
szvnach systemem 10-palcowym (kuis 
siedmio-iygodnioWy) oraz przyjmuje 
PRZEPIS1 WANIĘ. Romańska, Zybli- 
kiewicza 5. 7480-15

  1
STENOGRAFJI listownie juk najdokła­

dniej wi-uczor.y. „Stenograf", miesięcz­
nik wychodzi. „Stenografja Parlamen­
tarna" — udoskonalona, wydana. Dzie­
więć wydawnictw. Instytut Stenogra­
ficzny: Warszawa, Krucza 26. 7376-6

W PISY nr półroczny Kurs Handlowy Ja­
na Prckrsza w  Lisku. Wyucza-zamiej­
scowych listownie pod gwarancją, za­
pewniając wielodziedzinną samodziel­
ność: buchUterji. korespondencji, ra­
chunków kupieckich, nauki handlu i 
weksli, stenografji. Po ukończeniu 
świadectwo. Żądać proaoektów. 7357-5

----------------------------------- _2 j
POLECONY przez profesorów iwowrkiib 

gimnazjów poszukuje korepet/cii za­
kresu gimnazjum i szkół niższych. 
Zgłoszenia do „Gazety Po-.“ pod 
„Gwarantowany wynik". 7864 2

 1
POKÓJ słoneczny, ciepły dla starszego 

intepgentnego pana przy samotnej star 
sz> j pani do wynajęcia. Listy do adnn- 
nistr. jx>d „Emerytka". 7892

  1
CAMOCIIODOWE kursy Inż. L. Czarnie­

ckiego w Tarnopolu ul. Puntscherta 8. 
Początek kursu 15. września br. 7873

W PISY na lekcje muzyki od 10. wiześ- 
nia przyjmuje Z. Lewicka —  ceny Ti- 
miarkowane, adres Kurkowa 5. lewe 
oficyny. 7893

P O S A D V W Q lN £
POSZUKUJE się początkującą biurPi- 

stkę do biura inżynierskiego, ci Fre­
dry 4. II. p. Zgłoszenia godz. 18— 1«.

7896
   1
DENTYSTYCZNEGO asystenta lub asy­

stentki rutynowanego, samodzielnego, 
w technicznej operatywie poszukuje 
stomatolog. Zgłoszenia z warunkami i 
latami pracy do Biura ogłoszeń Sche- 
rera, Kopernika 12 pod „Pewne". 7924

DO 20 ZŁ. DZIENNIE zarabiają osoby 
chętne do lekkiej pracy domowej. Naj­
lepsza okazja do usamodzielnienia się 
bez kapitału i wiadumości fachowych. 
Praca jest stała. Wystarczy podać swój 
adres na pocztówce. Firma „Carbon" 
Jan Płużkiewlcz —  Gdynia I. 7930-15

   —  J

POSZUKl/jE się służącej dc wszystkie­
go, Batłabanowa, Halicka 21, 7939-3

 —  1
PRAKTYKANT do zakładu dentystycz­

nego zostanie przyjęty. Zgłoszenia Biu­
ro ogłoszeń Scherera, Kopernika 12.

7943

INTELIGENTNA panna, najchętniej 
froeblanka, do 3 i pół letniego chłop­
czyka, tylko dobrze polecona, potrze­
bna zaraz Gliniańska 5 I. p. na prawo.

7819
----------------------------------------------------------------4
190 DOLARÓW dam za posadę nauczy­

cielki Mag fil. hist. Biuro dzienników 
Sobla, Stryj sub. 13 7s85

PODUSZKI, PIERZYNY
W ła d y s ła w  W c D e r

L w ó w ,  B a t o r e g o  2 .  7927

FUTRA okazyjnie sprzedaje oraz przyj­
muje do sprzedaży „Uniwersum", 
Lwów, Pasaż Mikulascha 7‘279-tO    1

PI YNIN0 zupełnie nieużywane do sprze 
ujuia. Wiadomość ul. Supińskiego 10. 
IL  p. drzwi Nr. 6. między 3—5. 6946-?

PARCELE na N >wvm Lwowie (Krasu- 
czyn) dc sprzedania przy głównej uli­
cy, która się łączy z Własną Strzechą 
(front południowy). Wiadomość ul. Ru­
ska 10 Restauracja .Howerla'.

7768-3
   1
SYPIALNIA  t jadalnia zagraniczna, klu­

bowy garnitur skórzany I-y szej jako­
ści, kredensik pokojowy oddzielny, o- 
•mzyjnie do sprzedania. Wiadomość: 
Rynek 42. firma Markiewicz, sklep ko­
rzenny. ' 381-3

   1
FORTEPI4NY, pian;na pierwszorzęd­

nych fabryk, bardzo dogo itie raty. 
Trunkwalter, Stryj. 7633 2

PIANINO marki Petrof, krzyżowe, me­
talowa płyta, 1850, sprzedam, Chodkie­
wicza 7. drzwi Nr. 11, od 1— 6. 7944

H IĘ Ś Z r A m iS K Ł E P f
MIESZKANIE 6 pokoi, kuchnia, komfort 

ulica Sykstuska za czynszem. 6 pokoi 
luksusowe, komfort kolo ogrodu Ko­
ściuszki. 4 pokoje, nyża, kuchnia, kom­
fort, obszerny ogród w połowie ulicy 
Łyczakowskiej, 2-letni czynsz 6.C00 zi. 
2 pokoje, kuchnia, pełny komfort ume 
blowane ulica Listopada za czynszem 
miesięcznym. Wiadomość Biuro „Kon­
trakt" Batorego 36. Telefon 76-46.

7826-2
 ■ —  e )
POSZUKUJĄ ładnego pokoju nieumehlo- 

wanego z osobnem wejściem. Zgłosze­
nia do Administracji pod „Iażyiń ?r ‘.

7758

„GRAND HOTEL" we Lwowie poleca 
schludne pokoje od 5 zł. 7311-7

PANIENKA znajdzie umieszczenie, wikt, 
opiekę, żgłoszenia Adm. „Gaz. Por. 
„Ziemianka"._________________________7912

DO WYNAJĘCIA ładny pokój tylLo dla 
Pani od 15 bm. Wiadomość w labryce 
żarówek Lwowskich Dzieci 25, I. p.

7914
___________________________________________________________ s

MIESZKANIE 3 pokoje, kuchnia II. pię­
tro, pemy komfort, nowa kamienica, 
czynsz roczny od I. października do 
wynajęcia ul. Modrzejewskiej 16. 7915

D W A pokoje na biuro, tylko środmipś- 
cie, poszukiwane. Dokładne warunki 
podać Centrala Reklamowa —  Koralni 
cka 4. pod .Śródmieście11. 7921 2

________________ :------------- 2— ______________ i
GARAŻE dl-a samochodów prywatnych 

do wynajęcia, Wiadomość Listopada 
33. ’ 7028-3__________________________________ i

DO W YNAJĘCIA 3 pokoje z kuchnią, 
pełny komfort, w  śródmieściu. Zgło­
szenia do Administracji „Gazety Po­
rannej" pod , Mieszkanie". 7941

UNIEWAŻNIAM poświadczenie komisji 
Poborowej Lwów na nazwisko Leon- 
tij Diaków rok 1905. 7861-3

OŁEKSA PAW ŁYSZYN syn Stefana ur. 
5. maica 1887 w Hoszowie pow. Doli­
na unieważnia książeczkę wojskową 
wyd. przez P. K. U. Kałusz. 7856-2

   --------------------------------------—i
UNIEW AŻNIAM  zgubioną książeczkę na 

nazwisko Leon Roth, ur. 1890, wydana 
P. K. U. Stryj.____________________ 7844-3

MOSES HERSCH a NHIZIGER ur. 1907, 
unieważnia zaświadczenie, wydane 
przez Komisję poborową w Rozwado­
wie. 7839-3

  1

FUTRA wszelkie wykonuje starannie, 
sumiennie, gustownie, pracownia futer 
Karola Schurera, Senatorska lla .

7827-3
------------------------------------  _ l
UNIEW AŻNIAM  skradzioną książeczkę 

wojskową na nazwisko Emil Karabin 
zo Zazul, rocznik 1892 7811-3

 1
NAFFAW IA , strzyże, czyści dywany per 

skie, smyrneńskie kilimy oraz fabry­
czne prędko, solidnie, tanio Borkow­
ska, Bernardyńrki 12, Sklep kilimów.

7803-7
------------------------------------------------------------ 4
MEBLE, sypialnie, jadalnie, salonowe, 

murowe i kuchenne, solidne poleca 
Spółka Rzemiosł, Miejska Wystawa. 
Lwów, plac Halicki 10, w  podwórzu.

7663-15
  1

SFÓLNIKA do intratnego .nteresu po­
szukuję s wkładem 2.000 doi. Listy do 
Administracji pod „Radjo" 7638-3

-------------------- ------------------------.------  4
WSZELKIE wyroby skórzane farbuje 

na wszystkie kolory Barasz, pl. Ber 
nardyński 2. 7825

-------------   2 .-4
KAPELUSZE żałobne, ceny przyTęp.-ie 

poleca ToDolnicka, Pasaż Mikoluscha, 
I piętro. 7705-4

--------------      -4

POKÓJ duży, ładnie umeblowany zaraz 
do wynajęcia dla pań, Sykstuska 22.
III. p Winda, telefon, gaz, wiadomość 
rano do 11-tej — po obiedzie >:d 3 do 
5->ej. 7SP7-3

MICHAŁ SENIOW. syn Iwana i knny 
urodzony r. 1884, w  Horożannie-Wiel­
kiej, pow. Rudki, unieważnia zgubio­
ną książeczkę inwalidzką, wydaną 
przez Starostwo w Samborze — Refe­
rat spraw inwalidów wojennycn. 7883

-------------------------------- ---------- ----------------__i
NIEZAWODNE zabiegi usuwające: ziuar 

szczki, wągry, piegi, podbródki, zbyte­
czne włosy, brodawki, etc Pierwszo­
rzędny Zakład fachowy „Kosmeo", Mi­
kołaja 7, parter. 7913-3

-------------   4
UNIEW AŻNIAM  legitymację kolejową 

66235 Marja Mohjzko, Nowy Lwów.
7916

----------------------- 4
FUTRA wszelkie wykonuje starannie, su 

miennie, gustownie, pracownia futer 
Karola Schurera, Senatorska lla .

7923-4
 — ——   1
UNIEWAŻNIAM skradzioną książeczkę 

stanu służby oficerskiej, wystawioną 
na imię Herman Blum, porucznik re­
zerwy, przez P. K. U. Sanok. 7941 a



•Sr. V ;iS l „ (TAZFYA PORANNA" z d n ia  7. września 1930. 8tr. ltf

SZKOLNE mundurki, fartuszki, berety 
,,Sp.prt‘‘ plac Halicki 3. 7795-5

W s z y s t k i e  s z c z ę ś liw e  m a łż e ń s tw a  

o k u p iły  obrączki ślubne tylko 

od GUTERM ANA, Sykstuska 14 .
7577 --   1

Kra^cwa chem. Farbiarnia I Pralnia

Ja im a  D a s z k  e v i c z t
ul. Podlewskiego 3.

przyjmuje garderobę męską 1 damską do 
farbowania i czyszczenia. 6051-2

b i t !  I R flT T U U  
E1C  D E K

w kumien!ach 
szlae etnych 

Ho cl Eurppajski 
H. M r] c i 4.

6141

PIERWSZORZĘDNA PRACOWNIA  
FUTER

JULJANA GŁUSZEWSKIEGO  
■Wykcnaje wszelkie roboty w -.akres 

kuśnierstwa wchodzące.
Lw ów , ul. Kopernika 13, II. p 6992-25

Do is ł o ia ir a
2 - MORGOWEGO OGRODU PRZEMY­
SŁOWO - HANDLOWEGO poszukiwany

o g r o d n i k
kawaler, pierwszorzędna młoda siła, do­
kładna znajomość facnu —  polecenia i 

kaucja wymagana.
Zgłoszenia z zapodaniem dotychcza­

sowej pracy pod; „Prowincja11 do Adm. 
,,Gazety Porannej11. 7909-2

Fabryka juchu i tm rza
„J* E  D  A.”

Lwów, źrOdlana 3-5.
Targi Wschodnie, pawilon jajczarskl.

7720

BRAKER fryzów
i uty n o w a n y

POSZUKIW ANY  
przez poważny koncern zagraniczny. 

Szczegółów e oferty w języku polskim 
i niemieckim Powszechne Biuro Ogło­
szeń, W a r s z a w a ,  Fredry 4. sub ,,Br.akor“

7847

A n t e n r  i uziem ienia <j 
A ku m u lato ra i baterii

przy pełnej selekcj' fal od  12—3G00 mtr. z  gw arancją 
w yłączania m iejscow ej stacji, zapew nia idealny odbiór 
jedynie znany ze swej jakości p ierw szorzędnej b-cio  

lam pow y odbiorn ik

„EŁTZ-RA/ >IC-NE~
oraz najnow szej konstrukcji 7432

„ I N G  E L  I N ”  S U P E R  „ U  6”
Generalne przedstawicielstwo na Matopolskę

€  Lw ów , Rutms/skiegc 2 .
Tel. 26-aO .,ANOIl X1

Choroby płucne są uleczalne.
Gruźlica płuc, Suchoty, Kaszel, Kaszel su­
chy. Kaszel śluzowy, Nocne poty. Katar 
oskrzeli. Karar krtani. Zafiegmienłe. Krwo 
tok gwałtowny. Krwioplucie. Ciężkość. Rzę­
żenie ast natyczne. Kłucie w boku i k d.

pa i1ar*n!np
4TJ2 TYSIĄCE OSOB ZOETAŁO WYLE­

CZONYCH.
Proszę żądać mojej książki pt.

„NOWY SYSTEM ODŻTWCZY“,
który już wielu uratował. Ten system 
może byc stosowany przy zwykłym 
ti ybie życia i ułatw;® szybko zwalczać cho­
robę. Waga ciała zw iększa się a stopnio 
we z vapn;enie koi cierpienia. Powagi w 
zakresie w iedzy lekarskiej potwierdzaj? za­
lety mojej metody i chętnie ją zalecają. Im 
wcześnie5 rozpoczęto kurację podług moje; 
metody, tem iepsze osiąga się wyniki. 

KDPEŁNIE GRATIS otrzyma Każdy mo ją Książkę, z której dowie się o wielu rze 
czach naukowych. A  w ięc każdy, komu do legają-cit.p ien ia , - te  gnie pozbyć się 
ich szyhko, radykalnie i bezpiecznie, niec h napisze jeszcze dzisiaj. Poi> tarzam z na 
Ciskiem, każdy otrzym a wskazówki ZUPEŁ M E BEZPŁATNIE bez żadnego zobowią 
zania ze swej strony i każdy lekarz napew no zaakceptuje tez. uznany za  doskonały 
przez wybitnych profesorów

NOWY SPOSÓB ODŻYWIA KIA 7899
To też w interesie każdego lezy, aby natychmiast napita! i każdy zawsze obslu 

żony zostanie na miejscu przez moje przedstawicielstwo. Niech każdy się nauczy 
i wzmocni dążenie do zdrowia z książki doświadczonego lekarza. Książka ta dodaje 
otuchy i radości życia i zwraca się z apelem do wszystkich chorych, interesujących 
się obecnym stanem leczenia pluc. Mój adres:
GEORG FULGNEm, Benin, —  NeukSlm Ringbalinsłrasse Nr. 24 — Oddział 655

ZNAKOMITE K O N F I T U R Y ,  
S O K I  --  poleca cukiernia

] a n d  K u r k a
Lwów, Piekarska 5.

721o
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R u d o / f B r i n g e *  *

S rty/e>' ' k rfs ifa fc
Pn  fcfatf aaforyzo warty 

Jjmtrowef- Ł t>-Can Haliny • Boks*r» w nf

Sprawa „Kryształowego sztyletu" rozniosła sio 
po całym świecie.

Cała zasługa przypadła Rosieowi, który potrafił 
tak mądrze rozwikłać splątane nici tej tajemni­
czej historji, przez co wyrobił sobie imię najzdol­
niejszego detektywa.

Po tym wypadku Rosie doszedł do wnio iku, że 
nie dokona już większego dzieła, postanowił więc 
Zaprzestać dotychczasowej działalności i pod-ć się 
do dymisji.

Gladys objęła swój olbrzymi majątek.
Osiadła w Putney we wspaniałym zamku, który 

należał do jej dziadka, lorda Hytona i gdzie jej ku­
zyn Brarifort zakończył życie.

— Nie opuści mnie pan nigdy — prosiła Wilia­
ma Ralfa bumta

A William Ralf Burnt obiecywał:
Moje dropie dziecko, postaram mę zasiąmć 

ci ojca, którego prawie nie znałaś.
Ale po tygodniu zaczął ziewać, po miesiącu za 

chorował, a przed upływem sześciu tygodni zrozu­
miał. że dla cziowieka, który Spędził dziesięć lat

na wyniosłych wzgórzach Kaszmiru, życie kmdyń- 
skie nie miało arotou.

Pewnego dnia powiedział do Roeic'a.
— Przekazuję panu moje obowiązki wobec 

Giadys. Będzie pan dla niej ojcem, ja wyjeżdżam.
I Crystal-Dagger wrócił do Turkiestanu 
Przed wyjazdem spłacił wszystkie długi. 
Pewnego dnia Fregiere otrzymał list polecony 

który zaintrygował go bardzo licznemi pieczęciami 
1 za iktóry musiał dać na pouzcie mnóstwo podpisów. 
Tymczasem list ten zawierał tylko małą kartkę.

Był to czek na dziesięć tysięcy franków, na któ­
rym dopisano:

„Podziękowanie od Crvstal-Dagger“.
Fregiere zwolnił się ze służby i kupił śliczną po­

siadłość nad brzegiem Rodanu, gdzie żył soDie spo­
kojnie.

PIERWSZY SUKCES ROSICA 
Pewnego kwietniowego wieczora "olmk Jan Bi- 

zart, który mieszkał w Chateauneuf-du-Rhone i cho-

fprzedajemy ażae- s - N,  B  
n u bez poręczyciela _  

na nrder dogodnych w-tiun- , 
kac’i płatności 642 I i i  3 35

„ S I L E M ”
3. BRAJEROWSKA 3—    «

ARTYSTYCZNY ZAK ł AD TAPICER  
SKO-DEKORACYJNY

Prokupek Władysław
Lwów, ul. Zimorowicza 1. 6. telef. 48-25 
Meble klubowe wykonuje i projektuje 

według najnowszych wzorów. 
Tapczany ze schowkiem na pościel 

i ozdobne.
Dekoracje według najnowszych rysun­

ków.
Story do okien wszelkich systemów. 
Tapetowanie pokoi i t. p, 7551-15

Najm odniejsze
r u fr a  Dam skie

w wielkim wyborze
poleca firma

M . A .  A U G U S T Y N
7589 Lw ów , Rutow sklego 7.

_*— — .   — «

BacznoSć gospodynie l
Nowootworzony skład farb i perfumorji 

LEOPOuDA WALDBAUM A,
Lwów, Gródecka 62. tel. 84—53. poleca 
wszelkie artykuły gospodarcze i kosme­

tyczne po najniższych cenach
,'384-3  t

jedyna w e Lwowie

G o r s e c i a r n i a
ua wzór francuski poleca pasy uszczu­
plające, leczuiiize, biodrówki, napierśniki 
„Higjenu‘‘. Szlipfrry gumowe, opaski i 
reformy higjenlczne, pończochy gumowe,

„HIGJFNA", R. KDrner
Lwów, Pasaż Mikolascha, tel. 51-24.

"159-9
IMHWlIlłlllllMMBKBMWMMBMWBaBasaaMBi

dził na robotę do Donzćre, spóźnił się trochę, zaga­
dawszy się z przyjaciółmi. Wracał do domu nocą. 
Niebo było tak ciemne, że nawet w odległości kilku 
kroków trudno było cośkolwiek odróżnić. Nagle Bi- 
zart potknął się o coś, jakby o kamień Pochylił się

i podniósł worek pełen pieniędzy.
Czy to Dvło srebro? Może złoto? Jan nie spraw­

dzał zawartości, gdyż w domu czekała na niego 
żona. t

Szedł więc dalej, rozmyślając o znalezionym 
worku.

—* Dlaezrgo tak późno przychodzisz? — spytała 
żona.

— Zobacz, znalazłem coś na drodiu — odpowie­
dział, rzucając worek na stół.

—  Co to jest ?
— Zobaczymy.

(Ciąg dalszy nastąm). 11)
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Pracownia kuśnierska i białoskóro.cza

Piotra K ^rp iaka
Lwów, ul. Kurkowa 11 a 1. p. 

przyjmuje zamówienia na futra nowe, 
przerabia, modernizuje i farbuje włas­

nym sposobem zniszczone futra.
7662

Oa lat 40 istniejąca f-a

S ^ a rlo tte  C Z Y S Z
ui. Rutowskieg o 7. w podwórzu 

naprzeciw Katedry, 
sprzedaje i wypożycza meble n~ aogo- 

dne spłaty. 7801

M O R Y
g a ś n i c e

»S M t R A 11
M ASZYiłY  do obróbki drzewa i metali, 

PĘDNIE —  poleca 7516

MARJ^N KiERSKl
i FELIKS KONDZIOłKA

L w ó w ,  K o p e r n i k a  4 j

Wystawiamy na Targach WscliodnicL 
w Pawilonie Centralnym, stoisko 1001.

K R Z Y W IC Ę  
O R U 1 L IC Ę  
WYC1EHC &

mm

w Ł th m y tm o u y o

Jesień 'U ogrodzie.
Truskawki wielkoowocowe 100 sztuk 3 
zl Sadzić można tylko do 10. września, 
więc trzeba się spieszyć z ich nabyciem. 
Kłącze zimo trwałe nie wymagające żad­
nych starań i zimujące bez nakrycia jak 
irysy efektownie kwitnące 1 sztuki 10 
gr., lOO sztuk 20 zł., 1000 sztuk 80 zł. 

Orliki różnokolorowe, zwiasiuny wrosny 
1 sztuka 50 gr. Lilje żółte 1 sztuka 20 gr. 
Dj nabycia w willi z czerwonym parka­

nem z cegły 
UL. PIASKOW A 15.

tel. 66—01. 7845-?
 1

HUMOR.

—  Masz m ó j b iedaka 2 ziote!...
—  O niech Róg nugrodzi pnnią za 

Łiote serauszko!... Czy mogę tu pani przy 
słać mego kolegę?...

D z ie d 8
Czy wszystkie już 
wiecie, że na wzór 
innych miast euro­
pejskich został tak­
że we Lwowie o- 

twarty dla was 
Pierwszy Specjalny 
Magazyn Dziecin­
nego Obuwia p. f.

A B - S a - D o
przy uunksiusKieiię
Prosimy przeto was 
— przed zakupnem 
obuwia o odwie­
dzenie naszego ma­
gazynu bez yrzj - 
musu kupna. 7443

Bnseujcie 
w  „Gazecie 

Poranriej11

m

AMERYKAŃSKIE

AUTOMATYCZNE CHŁOJNIt 
tLEO Y C Z N E

:RIGID-:lll
dla celów przemysłowy cii, a to: rzeżników, 
wędliniarzy mleczarń, sklepów spożyw­

czych i t. d., urządza

Firma E. I W K N K D
(W Ł . HAUSMANN I KUTTIN)

Lw ów , Pasaż Hausmana I. 6. tei. 7 7 7 .
7858 Targi Wschortnie 

Pawilon Nr. 9 Stoisko 918.

U. zał. limo.

Herman W t .t  Syksiuska £5
poleca wszelkie delikatesy, wina, wódki, 

likiery i owoce południowe.
7350-?

Antyczne, kurantowe, peronowe, wieżo­
wo zegary, najprecyzyjniej naprawia ze­

garmistrz

J Ó Z E F  Ś M I E T A N A
Lwów. Kopernika 18. 7474-10

Najlepszy ma terjoł pędny

„ B E N Z O L I  N A “
dla samochodów wyścigowych, sportowych, luksusowych i motocykli.

Dzięki zawartości benzolu przy BENZOLINIE silnik nie stuka, znosi wysoką 
kompresję i daje znaczną oszczędność paliwa.

Na czgs trwaniu Targów Wschodnich

ę s »  g r .  "  1  l i t r
w STAC.Tr BENZYNOWE,) ul. Sapiehy — róg ulicy Snrszkiew irza „GAZOLłNA“ 

S. 4. Lw ów , ul. l  . Sapiehy '!. T c! 320(5 7906-3

TYMCZASOWY W Y D ZIA Ł  POWIATOWY.

L. 3719,'30. Gródek Jagielloński, dnia 2. września 1980.

OBWIESZCZENIE
p r z e t a r g u  p u b l i c z n e g o

Tymczasowy Wydział Powniowy w Gródku Jagiellońskim ogłasza me- 
(jgraniczony pisemny przetarg Kortowy na budowę 4-klasowej szkoły powszech­
nej w Powitnie, który odbodzie afa dnia 15. Om. o godzinie 10-tej rano w fali 
posiedzeń Wydziału Powiatowego.

Na powyższy przetarg nahży składać w protokole podawczym Wydziału 
Powiatowego oferty w zapieczętowanych kopertach, z napisem „Oferta na bu- 
hudowę 4-klasowej szkoły powszechnej w 1'owitnie* najpóźniej do god my 9.30 
dnia 15. b. m. dołączając do tejże: 1) program robót, obejmujący terminy wy­
konania poszczególnych robót, oraz termin całkowitego wykończenia budowy, 
objętej niniejszym przetargiem, 2) oraz kwit Kasy Wydziału Powiatowego tia 
złożone wadjum w wysokości 5% oferowanej sumy, i 3) oświadczenie oferują­
cego, że znane mu si ogółowe i szczegółowe warunki budowy zatwierdzane 
przez Ministerstw'0 Kobei Publicznych, oraz „Przepisy tymczasowe o oddawa­
niu państwowych .dostaw i robót w zakresie działania Ministerstwa Rjnót Pu­
blicznych z dnia 31. lipca 1926 r. L. U L  386/26“ i że postanowieniom tych pi.e 

jiisów poddaje się bez żadnych zastrzeżeń, które będą zastosowane z uwrględ- 
Piosimy o oglądnięcie naszej wystawy.

Plany na zamierzoną bud )we„ przedmiar i ślepy kosztorys są do nabyci’ 
za zwrotem własnych kosztów w powiatowym Zarządzie Drogowym \  gadzi­
nach urzędowych — a też będą do p łodzen ia wszelkie warunki budowy.

Tymczasowy Wydział Powiatowy zastrzega sobie prawo wyboru oferenta 
bez -względu na wysokość oferowanej kwoty, względnie nie korzystanie z żad 
nej z wymienionych ofert.

Z Tymczasowego Wydziału Powi.i owago.
Sekretarz: W. Drzewicki. Zastępca Kierownika T. W . P.: Kaz. hr.

7894 Jabłonowski.

,0LLA'

rile re n e ru -
menTOjcia 

Ufaszoo] 
zdrowiem!

Nie pozwól­
cie sobie 

wmówić nic 
innego, nioy 
równie do- 
bregu ! 7265 

od dziesiątek lat wyróżniana.

,o L u r
FPiEZERWATYwi

Dyrekcja Okręgowa Kolei Pańslwo- 
wych we Lwowie ogłasza

K O N K U R S
na cztery stanowiska praktykauców tech­
nicznych w służbie zasobowej.

Warunki dla ubiegającycu s;ę: ukoń­
czona Wyższa Szkoła Przemysłowa z e- 
gzaminem dojrzałości, odbyta obowiązko 
wa służba wojskowa, obywatelstwo pol­
skie i nie przekroczwny 30 r vf życia. 
Termin wnoszenia podań do Dyrekcji 
Okręgowej Kolei Państwowych we Lwo­
wie — Wydział Osobowy do 20. wrze­
śnia 1930 r. 7887

P I E C E  żelazne
ca l i .  30.—  do Zł. 1.800,—  

za sztuką.

F .R E N T S f H K E R .
Lwów, Legjonów 37-

7497

„A U T O P O M C "
Warsztaty dla naprawy samochodów i 

motocykli Ska. z ogr. odp.
Lwów, LeOna Sapiehy 83, telefon: 89-11 

przyjmuje do naprawy samochody i 
motocykle wszelkich typów. Konserwa­
cja wozów za opłatą miesięczną oraz do 
starczanie tychże wozów na każde żąda­
nie własnym szoferem. Mycie wozów, u- 
dziela na każde telefoniczne lub tele­
graficzne wezwanie pomocy, w drodze 
lub w mieście. Przyjmuje do komisowej 
sprzedaży auta i motocykle Sprzedaż 
olej: i akcesorji. 7032

DO K INA „P A LA C E “
55A DARMO

MOGĄ DZIŚ PGJSĆ:

PETRYCEA FRANCISZKA, Rynek 18. 
TURZAŃSKI EUG., Hammera 4. 
FRETJNDLICH J., Janowska 12. 
BRYDUNOWICZ Z.p Gródecka 5.
7  KLFR H., Kaźmierzowska 45..
BUB ANNA, Słoneczna 39.
ZWJLING E,, Batorego 6. 
EMINOWICZ, Obuitydska 6,
FALUHIF IKA. Czarneckiego 3. 
N O W IC K I MIKOŁAJ, Kra! owakiego 

1. 11.
Lilety są do odebrania w Administra­

cji coda i nnie między godziną 11 a 1-szą 
przedpolud. za okazaniem legitymacja.

CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz 1-szpalto wy milimetrowy (szer. 30 mm.) ogłoszenie zwykłe za tekstem 15 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.), na­
desłane 40 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 6C mm.) po kronice-15 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm. w tekście (kronika, re­
pertuar) 55 gr.,' za wiersz 1 izpalt. milimetrów;, (szer. .60 mm.) w artykułach 100 gr., za wiersz 1-szpaJ.t milimetrowy (szer 60 mm.) na pierwszej stronie 
70 gr., drobne ogłoszenia aa słowo 10 gr.. kupno i sprzedaż za słowo 12 * fg  matrymonialne, korespondencje . prywatne za słowo 12 gr., dla potrzebujących 
pracy lub posady 3 gr. Ogłoszenia drobne przyjmujemy tylko za gotówkę. Cała strona ogłoszeniowa 300 zł., cała strona tekstowa 600 zł., cała strona pod na­
główkiem (1-sza) 700 zł. Ogłoszenia zamiejscowe 30 proc. droższe. Za ogłoszenia w miejscu zastrzeżonym, ogłoszenia osobno stojące i bez numeru dcl i cza my 
25 proc. Odpowiedzialności ża terminowa druk nie przyjmujemy, bortą przekazów nie bonuikujemy. — U W A G A : Kolumny ogłoszeniowe są podzielone na 
8 łamów (szpalt), tekstowet 4 łamy (szpalty)

i  dmkami Wydawnictwa „Gazety, Porannej", ake z ogr. odn. cod za iŁ  J. PŁOCKIEGO, we Lwowie —  Oda, redaktor STEFAN KRZY2ANOY73EL


